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ROMET TYG EZ RENEE 
Geny ogłoszeń 
za wiersz milime- f 
trowy przed 1 złoty 
| w tekście 50 gr., za 
H tekstem 40 gr.Ogło Ę 
| szenia tabelarycz= Ñ 
Y > 650 proc., a Świą- 
4sczn6 25 proc. dro- $ 
| żej, Drobne ogło- Ę 
"szenia po 10 groszy : 
$ Dla poszulcujących 
| pracy 5 gr. za wye 
| raz. Najmniej i zł. 
| Za zastrzeżenie mielsca % 
A dolicza się OD raza 
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Co będzie w Stresie i co może być później 


`. LONDYN, 5. 4. „limes“ ogłasza 
następującą — Jak się zdaję — inspiro 
waną wiadomość:  . ; 

„W niektórych kołach . wysunięto 
sugestję, iż premjer Mae Donald weż- 
mie udział w konfereneji w Stresie. 
Nie jegt to bynajmniej intencją Mae 
Donalda w obecnej. chwili. 
> Gabinet traktuje spotkanie w Stre 
sie jako końcowe zebranie w serji ju- 
formacyjnych rozmów, na którem zba 
dane zostaną rezultaty wizyt mint- 
strów brytyjskich w Berlinie, Mos- 
kwie, Warszawie i Pradze. 

Kwestja powzięcia tam ważnych de 
eyzyj nie powstaje i nie jest zamic- 
*zona, by do Stresy pojechali inni nut- 
nistrowie poza sir John Simonem i p. 
Fdenem. 

"O ile w rezultacie tego spotkania 
, okazałoby się możliwe zaprosić, Niem- 
-ey do wzięcia udziału w późniejsżem 
zebraniu, oczywiste jest, że WÓWCZA» 
obecność premjera brytyjskiego może 
być pożądaną”. RSE 

PARYŻ, 5. 4. Francuska rada mi: 
nistrów zbiera się jutro rano pod prze 
wodnictwem prezydenia republiki Le- 
bruna. Na porządku dziennym obrad 
majda sig sprawy ‘zwiazane z konie: 
roncia w Stresie i z nadzwyczajną 86- 

sją rady ligi narodów. : 

Rząd zajmie stanowisko wobec wy 
ników: podróży ministrów angielskich 
do Berlina, Moskwy, Warszawy i Pra- 
KE Z A 
-Minister spraw zagranicznych Ea- 
yal otrzyma pełnomocnictwo w związ- 
ku z konferencją w Stresie i sesją Ji- 
gi w Genewie. Pełnomocnictwa te bę: 

"dą tak skonstruowane, żę pozostawią 
min. Lavalowi znaczną swobodę dzia- 
łania. Rządowe koła francuskie pod- 
kreślają. że solidarność Francji z An- 
glią i Włochami będzie utrzymana w 
eałej rozciągłości. 

PARYŻ, 5. 4. — Dzienniki francu- 
skie zamieszczają dłuższe wzmianki o 
tazmowach min. Edena z min. Bene- 

szem w Pradze. Eden miał oświad- 
czyć Beneszowi, że osobiście jest zwa 
lennikiem powszechnej organizacji po 
koin. Pencsz natomiast miał nalegać 

ER .- AC 

Sowieckie domysły 

spowodu zaproszenia min. 

| Lavala 

MOSKWA, 5. 4. PAT. Paryski ko 
xespondent „Prawdy“ cytując glosy 
szeregu dzienników francuskich w 

sprawie przyjazdu: ministra Lavala 


do Warszawy twierdzi, że w usiiności, ' 


z jaką rząd polski prosi ministra La- 
wala, aby przed: przybyciem do Mo- 
skwy zatrzymał się. W Warszawie, 
francuskie kola polityczne widzą nie: 
lojalny manewr dążenia do wbicia kii- 
na między Paryż i Moskwę. 

Pismo pociesza się doniesieniani: 
„Petit Parisien“ i „I'Ouvre*, że mini- 
ster Laval odwiedzi Warszawę dopie: 
ro <ziacaiąc z Moskwy. 


ną zawarcie paktu wschodniego, któ- 
ry następnie zostałby rozszerzony. 
„Oeuvre“ twierdzi, że we francu: 
skich kolach rządowych panuje rozbie 
żność zdań co do oceny sytuacji. Ci 
członkowie gabinetu francuskiego któ 
rzy są przeciwnikami francusko - 80- 
wiackiągo paktu pomocy wzajemnej 
usiłują przeredagować pakt, aby sko: 
ordynować go z protokułem genew- 
skim z 1924 r. Niemcy byłyby raz je- 
szcze zaproszone do wzięcia udziału 
w nowym systemie bezpieczeństwa. — 


Odpowiedź sowiecka na ostatnie pru- 
pozycje francuskie dotychczas nie na- 
deszła. 
Na łamach „Echo de Paris" Perti- 
nax wyraża niezadowolenie z polity: 


ki Lavala, Dziennik twieydzi, że spra 


wy franeuskie idą źle. Konferencja w 
Stresie jest przygotowy wana przez sir 
Johna Simona, który dąży. do unieest- 
wienia skutków francuskiego apelu 
do rady ligi narodów w sprawie zła- 
mania przez Niemey klauzul wojsko- 
wych traktatu wersalskiego. i 


e 
EUGENJA SZMEĘJOWA 


po Uugich i ciężkieh cierpieniach, opatrzona Św. Salramentami zmarła 
w duiu 5 kwietnia br. przeżywszy lat 2% 


Wyprowadzenie drogich har zwiók z (omn żałoby w Będzinie przy 


mł. Gzichowskiej 40, do kościoła para 
modłach na cmentarz niejecowy, odbędzie 


o godz. 4.380 popołudniu. 


fjalneso. a następnie po odprawionych 


sie w niedzielę dn. 7 kwietnia 


` Nabożeństwo żałobne ódprawione zostanie w poniedziałek, dn. $-g0 


kwietnia o godz. 8.30 rano. 


O smutnych tych obrzędach zawiadamiają krewnych. przyjaciół i 


znajomych 


MĄŻ i RODZINA. 


3000 żołnierzy padło w bitwie 
wojsk Czang-Kai-Szeka z komunistami 


HONG - KONG, 54. PAT. Walki 
wojsk rządowych z kcmunistami stają 


się coraz bardziej zacięte. Podczas od- 
wrotu, wojsk rządowych na dystansie 
80 mil padło 3,000 żołnierzy. Straże 
przednie komunistów znajdują /się 0- 
becnie już w odległości 160 mil od 
Kwei - Yang, miasta, liczącego 100 ty- 
sięcy mieszkańców. 

| Krwawa bitwa. na tym odcinku roz 
gorzała ponownie dziś rano. Marszałek 
Czang - Kai - Szek osobiście kieruje 


operacjami, wysyłając wszystkie roz- 


porządzalne siły przeciwko komuni- 
stom, w celu powstrzymania ich pocho- 
du. Wezoraj wieczorem wydawało się, 
iż armja czerwona jest zaszachowana, 
dzis jednak nastąpił zwrot w sytuacji. 
Wszyscy misjonarze opuścili już Kwei 
Yang. 

HONG - KONG, 54. PAT. Oficjał 
nie podają, że armja rządowa, walcząca 


z komunistami prowincji. Kweichow, 
straciła 3000 ludzi. Wszyscy, cudzo- 


zjiemcy otrzymali rozkaz udania się do 


Anshun, stolicy prowineji Kweichowu 


Samobójstwo pod terorem 


Otrucie dwu niemek w Londynie 


' LONDYN, 54. Wielkie poruszenie 
wywołuje w Londynie samobójstwo e- 
migrantek z Niemiec p. Wurm, leza- 
cej lat 58 i pani dr. Fabian, w wieku 
lat 36. 

Znaleziono je martwe w ich londyń 
skiem mieszkaniu. 

Lekarz stwierdził, że samobójstwo 
nastąpiło już w poniedziałek. 

Pani Wurm była żoną znanego W 
swoim czasie , sogjalisty. nieżyjącego 
już b. posła do Reichstagu Emanuela. 
Wurma, który był członkiem rządu nie 
mieckiego za kanclerstwa Scheider:an- 
na po rewolucji 1918 r. 

Dr. Fabian była znaną działaczką 
socjalistyczną i utrzymywała bliski 
kontakt z uprowadzonym dr. Jacobem 


i znała dobrze w Londynie Wesemanna 
Gdy prokurator bazylejski Ganz przed 
dwoma tygodniami bawił w Londybie 
i przeprowadzał tutaj uzupełniające do 
chodzenie w sprawie uprowadzenia dr. 
Jacoba, dr. Fabian występowała jako 
jego sekretarka. 
Prasa wyraża przypuszczenie, iż 
śmierć obu kobiet, które ostatnie 227 
mowały się gorliwie wykryciem taj'tej 
organizacji „Gestapo“ w Londynie, nie 
jest samobójstwem naturalnem, lecz po 
zostaje w związku z ich działalnością 
polityczną. > 
Dzienniki twierdzą, że obie kobiety. 
otrzymywały ostatnio pogróżki 1 dyka- 
nały samobójstwa pod naciskiem 2a- 
konspirowanego teroru. 


[ratna n 


24, tel. 598; DĄBROWA, 3- 


GRODZIEC, 


Cena numeru 10 groszy 


Rye 


|| Konto czekowe 
PLO, Katowice 


= ROTY 


-go Maja 14, tel. 277; 
ulica Kościuszki, tel. 16. 


PETA APA ORNE 


Pogrzeb gen. Konarzewskiego 


WARSZAWA, 5. 4 (wł) „Dziś 
przedpołudniem odbyło się wyprowa- 
dzenie zwłok śp. gen. Daniela Kona- 
rzewskiego na dworzec wileński, skąd 
przewiezione zostały do majątku ro- 
dzinnego Punżanki w pów. - nowo = 
święciańskim, gdzie będą pochowane 
w giobach rodzinnych. ; 

Na dworeu wileńskim na bocznym 
torze ustawiono wagon ubrany ziele- 
mią;* w którym złożono zwłoki Śp. get: 
Konarzewskiego. Zebrały się tu liczne 
organizacje b. wojskowych ze 'sztanda: 
yami. Przemówienie pożegnalne wy” 
głosił inspektf i armji gen. Orlicz: - 
Dreszer oraz płk. Rowecki w imieniu 
J4-cj. dywizji piechoty. Po: przemówie- 
niach na dany sygnał oddziały spre- 
zentowały broń, odegrano hasło woj: 
ska polskiego i marsz dla generałów. 


Zgon Emila Młynarskiego 

WARSZAWA, 5. 4 PAT. Dziś 
zma w Warszawie w 65-tym roku 
życia Emil Młynarski, mużyk. i. kom: 
pozytor, b. dyrektor. konserwatorjum 
w Warszawie i b. dyrektór opery war 
szawskiej. e AGa 


Benesz jedzie do Moskwy 
MOSKWA, 5. 4. PAT. pizwiestja“ 


drukują wywiad swego korespondenta 


praskiego z ministrem Beneszem, * u- 
dzielony natychmiast po wyjoździe 
ministra Edena z Pragi. Min. Benesz 
oświadczył, że jest bardzo zadowolo- 
ny z rezultatów rozmów dotyczących 
paktu wschodniego i naddunajskiegy. 
Benesz oświadczył, że nie może prowa 
dzić polityki wyłącznie czechosłować: 
kiej, lecz zmuszony jest do prowadzć: 
nia polityki europejskiej, będącej syt 
tezą polityki mocarstw eutopejskieb. 

Wkońcu zanaczył, że otrzymał od 
kom. Litwinowa zaproszenie do. Mos: 
kwy, na które wyrazi zgodę: 


Hitler cierpi na bezsenność . 


Wezwano na pomoc sławę 
lekarską z Janonji 
LONDYN, 54. Z Tokio donoszą: 
Agencja japońska „Szimbun Bango“ 
odaje, że do Niemiec wyjechał doktór 


Hiokuszu Takiama, wezwany oBURIŚ- 
cie przez kanclerza Hitlera Dr. Takia 


ma jest najwybitniejszym specjalista 
„akupunktury“, starej japońskiej me- 
tody terapji zapomocą nakłuc, w połą- 
czeniu z kauteryzacją. Kanclerz Hitler 
cierpi podobno na bezsenność. Lekarze 
berlińsey polecili mu zastosowania aku 
punktury, której 9d nedavna zaczęto 
używać w Huropie. 


Nowy gubernator Kłajpedy 


BERLIN, 5.4. Według doniesień z 
Kowna, prezzdent republiki zasaował 
wezoraj nowego gubernatora dlą «bsza 
ru kłajpedzkiego. a 

Został nim były prezes kowieńskiej 
izby rolniczej Vladas Kurkauskas, Dy- 
ły oficer, a w 1920 rokn komendant 
Wilna, i 

Kurkauskas jest zięciem 
hr. Zubowa. 


zmalicgO 


UCIEKŁ TUŻ Z PRZED: OŁTARZA. 

WARSZAWA 5.4. Od dłuższego czasu 
wśród służących warszawskich i na pro- 
wineji grasowała swatka  Kowalezykowa, 
która, dowiadując się o służących, mają- 
cych ucinłane posagi, proponowała im wy 
swatanie partji. Pomocnikiem Kowalczy- 
kowej był niejaki Janieki, który występo 
wał jako narzeczony, wyłudział pieniądze 
1.. ulatniał sie. 

Ostatnio została oszukana w ten. 8po- 
sób służąca Marjanna Jarucka. Ślub mial 
się ódbyć w Krakowie, jednakże w dzień 
ślubu Janicki ułotnił się. Zarówno krako 
wskie władze śledcze, jak i warszawskie 
władze śledcze rozesłały listy gończe. 


RZEKI WZBIERAJĄ, 
| WARSZAWA, 5:4. Obfite deszeze, ja- 
kie spadły w górach oraz gwałtowne taje 
nie śniegów spowodowały przybór wód na 


rzekach katpaekich głównie w ich gór- 
nych: biegach. | 
- Na Wiśle pod Krakowem stau wody 


podniósł się o 70. cm, na Dunajcu pod No 
wym Sączem 50 om, ma niestrze pod 
Mikolajewem woda przybrała*o 1 mtr, 

_. Również na krosowych rzekach Niemuie 
‘Prypeci i Dźwinie podniósł się poziom wo 
dy wskutek silnych opadów deszczowych. 
Narazie nigdzie nie grozi niebezpieczeń 


Btwo wylewu. 


AUSTRJA CHCE MIEĆ 70-TYSIĘCZNĄ 
RZEK ARMJĘ, 

WIEDEŃ 54. Austrjacka rada mini- 
, gtrów na wczorajszem posiedzeniu doszła, 
do porozumienia nad kwestją .wprowadze 
nia w Austrji powszechnego obowiązku 
służby wojskowej i postanowiła _podiąć 
kroki dla zapewnienia sobie zgody Ligi 
Narodów. 


NAPAD NA POSŁANKĘ POCZTOWA. 
| WILNO, 54. Na przystanku kolejowym 
w Mołodecznie dokonano. napadu na pod- 
głankę agencji pocz owej, Stanisławę Ko- 
lendównę: Gdy posłanka przybyła na przy 
stanek z workiem pocztowym,. zawierają. 
cym m. im. 400. zł, jakiś osobnik  pehnął 
Kolendównę tak, że wpadła do rowu. Jed 
 mocześnie usiłował wyrwać jej worek 
4. przesyłkami, Kolendówna jednak trzy- 
mala mocno worek z pocztą. Na przystan 
ku powstalo zamieszanie, podczas którego 
napastnik ulotnił się i ukrył w pobliskim 
lesie, 


W POZNAŃSKIEM WYKGPANO „RU- 
DE ZŁOTA? 

POZNAŃ, 5.4. W okolicach wsi Boru- 
szyn podczas robót na polu przy rozkopy- 
waniu małego pagórka natrafiono na wię 
kszy blok nieznanej rudy. Wykopan» 
przy tej sposobności kilkadziesiąt ziare- 
nek przypominających złoto. 

Wieść o wykopaniu „złotą“ rozeszła się 
bardzo szybko po powiecie, wywołując 
wszędzie zainteresowanie, Próbkę „ziare- 
nek „złota przesłano do uniwersytetu po 
znańskiego. 


WZROST EMIGRACJI Z POLSKI DO 
; PALESTYNY. 

WARSZAWA, 5.4. Emigracja z Polski 
do Falestyny wykazuje systematyczny 
wzrost, : 

„Miesiące kwiecień i maj br, pobiją oby- 
ba pod tym wzgledem rekord. 

W ciągu przyszlego tygodnia wyjadą 
do Palestyny w poniedziałek i środę dwa 
transporty emigrantów, liczące 1000 osóh. 
W dn. 29 kwietnia przewidywany jest wy 
jazd 600 wychodźców. 

Centralny urząd palestyński opracowu. 
je plan wyjazdu w maju W przyszłym 
miesiąca wyemigruje z Polski 2.500 osób. 


UNIFIKACJA PRAWNA PAŃSTW. 
`- BAŁTYCKICHL 
RYGA, 5.4. W Tallinie zakończyły się 
obrady bałtyckiego biura prawnego. 

Wstęępne prace nad uzgodnieniem u- 
staw w państwach bał;yckich mają prze- 
bieg pomyślny i dały realne wyniki. 

_ Dotychczas państwa bałtyckie wzajem 
nie informawały Się o nowych ustawach, 
obeen'e przystąpiono do wypracowania 
wspólnych ustaw dla wszystkich trzech 
panstw. Jest to początek stworzenia syste 
mu ustaw państw bałtyckich. 


Ciekawemi przeżyciami dzieli się 
z pubiieznością na łamach „Neues Wi 
ner. Journal“ wiedeński jasnowidz 
Hausner: Podróżował on właśnie stat. 
kiem wdół Renu.: Przybliżali się do 
skał Syrenich. Orkiestra grała znaną 
móelodję „Ich weiss nicht, was soll es 
bedeiiten*, a nasz podróżnik wpatry: 
wał się w zamyśleniu w zielonawe fa- 
le, gdy w tem spostrzegł unoszoną 
przez nurt rzeki butelkę. 

Na widok tej flaszki Hausnera 
przejęło dziwne uczucie, że czeka go 
jakieś poważne przeżycie. Odrazu na- 
HA pewności, że w butelce tej mieści 
się jakaś wiadomość. Może wołanie o 
pomoc? Podbiegł do kapitana i powie: 
dział mu o swem odkryciu. Butelka 
była. jeszcze wciąż dobrze widoczna i 
kapitan zainteresował się nią również. 
Jasnowidz podsunął mu myśl, że w 
butelce może być jakaś ważna wiado- 
mość, ale kapitan zbył to uśmiechem. 
Wskazał .na rozbawione towarzystwo 
na pokładzie i zauważył, że podocho- 
ceni ludzie wyrzucają nieraz puste bu- 
telki do wody. Nie zgodził się na spusz 
czenie czółna. Statek płynął dalej — 
butelka zaczynała niknąć w oddali. 

Wówczas Hausner wbiegł na po- 
kład i usiłował w sposób. magiczny 
„nawiązać kontakt“ z butelką. Skon- 
centrował na niej wszystkie swoje my- 
Śli, I oto zobaczył nagle panoramę nie- 
znanego miasta, szosę, odchodzącą od 
niej drogę boczną, przy drodze tej 
dwupiętrowy domek z pozamykanemi 
dzwiami i oknami, niewielki ogródek 
schodzący aż nad sam brzeg Renu. 
Wizja ta trwała jedno mgnienie oka. 
Przytem zjawiło się u jasnowidzą na- 
gle, a silne poczucie, że jakiś człowiek 
jest w niebezpieczeństwie. Dalsze roz- 
myślania na ten temat przerwały o- 
krzyki i śmiechy przybliżającego się 
towarzystwa. 

` JAKIE TO MIASTO? 

. Hausner zaczął. zastanawiać się in- 
tensywnie nad tem, jakie to mogło 
być miasto? Kolonja? Kobiencja? Nie. 
Te miasta znał aż nadto dobrze. My- 
ślał i myślał, ale wytłumaczenie wizji 
nie przychcodziło mu jakoś do głowy. 
Tymczasem statek posuwał się zwolna, 
dalej. Powoli zapadał zmierzch. Za- 
majaczyłą mała przystań. „Bingen“. 
Słowo to rozjaśniło mroki wahań 
Hausnera: Tak. Miasteczko z wizji, 
to było właśnie Bingen. Jasnowidz za- 
pomniał o swoich uprzednich waha- 
niach i coprędzej wysiadł na ląd.. 

Tymczasem ściemniło się już pra- 
wie całkowicie. Trudno. było coś przed 


gięwziąć wieczorem. Wobec tego Haus ` 


ner zainstalował się w hotelu i po: 
szedł wcześnie na spoczynek. Naza- 
jutrz zerwał się weześnie rano. Posta- 
nowił rozpocząć swoje. poszukiwania 
od rynku. Skoncentrował wszystkie 
swoje myśli na zadaniu, które sobie 
postawił. Szedł zwolna ulicami mia- 
steczka, ale miał wrażenie, że - jakaś 
siła kieruje. jego. krokami. Tak więc 
stało się, że w pewnej chwili znalazi 
się na szosie. Czy była to droga wła- 
ściwa? W chwilę później nabrał pew- 
ności, że tak. Tuż obok zobaczył polną 
drogę, która zbaczala z szosy w pola. 
A ta polna dyoga była identyczna z 
drogą z wizji. Jasnowidz posuwał się 


- wolno wzdłuż tej drogi. Zdawało ma 


się. że coś ciągnie go naprzód. Ostry 
zakręt — i oto oczom jego ukazał się 
dom. Dom wczoraj widziany. Dwupię- 
trowy. budynek, pozamykane drzwi i 
okną. Ogródek spuszczający się aż 
nad brzeg Renu. Hausner poczuł, że 
stanał u celu. Jaką tajemnicę krył ten 
dom? Co należało zrobić? 
ZAHVYPNOTYZOWĄANA 
DZIEWCZYNA 
Wędrowiec nasz wrócił coprędzej 
do miasta, skomnnikował się ze swoim 
znajomvm detektywem i podzieli! 


sie z nim swoiemi przypuszczeniami. 


Datektrw zwrócił nwarę policii na 
taiemniegy dom. Polieia zaczeła do- 
chodzenia: które już w dwa dni później 


- Jasnowidz uwolnił dziewczynę 


uwięzioną przez uwodziciela w ustronnem miejscu 


dały zdumiewający rezultat. Okazalo 
się, że w.domu tym żyje 1 „mieszka 
dziewczyna, zabypnotyżowana przez 
człowieka na wysokiem stanowisku. 
Dziewczyna dwa razy już usiłowała 


(przesłać wiadomość o swoim losie i 


błagać o pomoc, ale użyte przez nią 
butelki padały w ogrodzie. Udało jej 
się dopiero za trzecim razem, choć. i 
teraz powodzenie zawdzięczała wia- 
ściwie tylko zainteresowaniu jasnowi 
dza płynącą po Remie butelką. Młoda 
dziewczyna. była sórką wybitnego mę- 
ża stanu, który padł później ofiarą za- 
machu, Ze względu na osobę ojca bo- 
hatenki dramatu oraz —hypnotyzera, 
który, jak wspomnieliśmy, zajmował 
wysokie stanowisko, cała sprawa zo: 
stałą zatuszowana po przywróceniu 
wolności uwięzienej, — 
WIADOMOŚĆ OD MATUSZKI 
Ponieważ eksperyment udał się 
tym razem, jasnowidz próbował i póź- 
niej odgadywać treść kartek, umiesz- 
czonych w butelce, Udawało mu się 
to z reguły doskonale. Be. 
Pewnego razu podczas publicznego 
seansu oddano mu z polecenia pewner 
go dygnitarza zapieczętowaną paczkę. 


NASZE PYTANIE „CZY MYŚLI K 


Miał za zadanie wyczuć wszystko, co 
się wiązało z tą paczką. Przed oczyma 
jego ukazala się znów szosa, pędzące 
auto, strzały, dym. Wyczuwał, że 5ta- 
ło się jakieś przestępstwo. Potem zo- 
baczył dom o długim szeregu okien 1 
nieustannie naguwała mu się liczba 
36. Gdy się obudził z transu, opowie- 
dziano mu, co następuje: W paćzce 
był pugilares szofera Schóberla, na 
którego niedawno napadli. Pugilares 
zamordowanego znaleziono w podwó- 
rzu domu, który jasnowidz zobaczył 
w wizji. 

Innym razera wręczone Hausnero- 
wi do zbadania paczkę, po dotknięciu 
której jasnowidz zobaczył przerażają- 
ce obrazy.  Dtraszliwe cierpienia, 
śmierć, morderstwo,  przestępstwy. 
Widział zrozpaczone twarze, słyszał 
wołania o pomoc. Ale nie były to obra- 
zy wojenne. Był to straszliwy chaos 
— gruzy, odłamki maszyn, poszarpa- 
ne ludzkie szczątki — i na tle. tego 
wszystkiego szyderczo uśmiechnięta 
twarz. Okazało się, że w dobrze zawe 
nietei paczce mieściły się obrazki z 
wykolejenia pociągu, spowodowanego 
przez Matuszkę. SAONA 


TO O GWIAZDCE* WYWOŁAŁU 


BURZĘ, WSZYSCY SIĘ DZIWIĄ, POCO SIĘ O TO PYTAMY. OD- 
POWIADAMY: ORCEMY WIEDZIEĆ, CZY SĄ PRZEWIDUJĄCY 
$ LUDZIE. i AEC 


0 kim i o czem mówią kobiety 
Współczesne niewiasty są mniej elokwenine 
niż ich prababki | 


Z 10.006 odpowiedzi, otrzymanych 
od kobiet, należących do różnych sfer 
społeczeństwa i zajmujących  najroz- 
maitsze położenie w świecie, Marjorie 
Mae wyciągnęlja następujące wnio 
ski: : 

Panna współczesna stanowi nie- 
zbyt ciekawą towarzyszkę rozmowy. 
Czuje się ona właściwie dobrze jedy- 
nie wówczas, gdy poruszane są cztery 
tematy: kosmetyka, kino, młodzi męż- 
czyźni i sprawy tego zakładu nauko 
wego, do którego uczęszcza, 

Natomiast kobieta współczesna 
jest znacznie bardziej uniwersalna — 
jeśli chodzi o prowadzenie rozmowy 
w której potrafi bez wysiłku poruszać 
aż 16 tematów. Najgłówniejsze z nich 


„są: własny dom, suknie, małżeństwe, 


rodzina, miłość, pielęgnowanie urody, 
mężczyźni, sport, kino, teatry, sposo 
by i systemy przepwowadzenia kura- 
cji odtłuszczającej, polityka, książki, 


Jak to było 


Żywiołowa katastrofa w 


W Ur, starożytnem centrum kultu- 
ralnem Sumeryjczyków nad Eura- 
tem, przeprowadzono prace wykopa- 
liskowe, które dociekły do najglęb- 
szych pokładów osiedli sumeryjskich 
i dostarczyły sensacyjnych wyjaśnień 
w sprawie biblijnęgo opowiadania 
o potopie. 

Z dawniejszych zapisków  klino- 
wych znano już bohaterskie epos Su- 
meryjczyków, opowiadające dokład- 
nie o potopie. Relacja ta, znacznie star 
szego pochodzenia niż odnośną histo- 
rja biblijna i stworzona gdzieś około 
2000 roku przed Chrystusem, zgadza 
się w swych szczegółach prawie zupeł 
nie z biblijną opowieścią o arce Noego 
Oba zaś opowiadania zostały obecnie 
potwierdzone wynikiem wykopalisk. 

* Śledząc stonień kulturalnego 


roz- 
woju poszczególnych warstw, można 
stwierdzić równomierną,  spokoiną 


ewolucie mniejwięcej do. roku 3300 
przed Chrvstnsam. W warstwie nato- 
miast odpowiedającei bsdonemu: mo- 
mentowi napotyka sie olhrzymie par- 
tie nantywowe, wśród których można 
znaleźć resztki kultury znacznie. pry- 


zagadnienia finansowe, oszczędne. pro 
wadzenie gospodarstwa i... kryminali 
styka, czyli wszystkie  „seńtsacyjne 
przestępstwa ostatniej doby. * 

- Marjorie Wilson twierdzi. dalej, 
że kobieta współczesna mówi przynaj 
mniej dwa razy mniej, aniżeli kobiera 
pokolenia poprzedniego. Nie plotkuje, . 
a prócz tego interesuje się jeszeze szo 
regiem innych zagadnień, wyżej nie 
wymienionych. Kobieta uniką jędnak 
rozmów na temat brydża, dzieci, na- 
pojów alkoholowych 1 kuchni. 

O kim mówi kobieta współczesna? 
Wilson udziela odpowiedzi 1 na te py 
tania. Amerykanka mówi przedew 
szystkiem o księciu Walji, dalej o kró 
lowej brytyjskiej Mary. Potem dopio 
ro przychodzi kolej na - prezydenta 
. Roosevelta, jego małżonkę, Bernarda 
Shawa, Maksa Beera, Joannę Craw- 
ford, Grete Garbo, Clarka Gable i tpa 


z potopem? 
r. 3500 przed Chrystusem 
mitywniejszej niż sumeryjska. W 
związku ze zdobyczami a:uneologicz: 
nemi w innych miejscowościach Mezo- 
,potamji oraz wynikiem różnych wyko 
palisk sądzi nauka, że można: z tego 
ustalić prawie napewno czas potopu. 


Żywiołowa tą katastrofa nastąpila 
zatem około 8500 przed Chrystuse:n 
objęła jednak nie Azję przednią czy 
też cały świat, lecz tylko terytorjum 
obejmujące około 100 tys. klm. kwa- 
dratowych, a leżące nad dolnym Ty- 
grysem i Eufratem. - Eie E 


Wobec nielicznych punktów stycz- 
nych poszczególnych kół kulturalnych 
w owych czasach starożytnych uwa- 
żali mieszkańcy Mezopotamji owe zie* 
mie za „cały świat“, a potop za kata- 
strofę światową. Cała Mezopotamia 
zniknęła całkowicie pod wodą. tak że 
większość miast uległa zupełnemu 
zniszczeniu. a tylko nieliczne wysoko 
położone osiedla uniknęły zagłady. 

Te sensacyjne rezultaty prac wy: 
konaliskowych rozeszły się szerokiem 
echem i wywołałv wielkie zaciekawić : 
nie w kołach naukowych. RÓ 


|  sPRAOA NIŻSZYCH FUNKCJONARJU- 
( SÓW PAŃSTWOWYCH W SOBOTY. 


f Zarząd glówny związku niższych. funk 
gjonarjuszów państwowych RP. złożył w 

Ę /prezydjum rady ministrów memorjał w 
sprawie stosowania uchwały rady mini- 
Igtrów o skróceniu urzędowania w soboty 
„w stosunku do niższych Pnnkejonarju- 
'BŁÓW. 

Związek podkreślił, że funkejonarjusze 
niżsi tak jak w inne dnie tygodnia rów. 
nież w soboty pracują ponad ilość godzin, 
przewidzianych normalnie nstawą, bez ża 
dnego specjalnego wynagrodzenia. 


OR IS ARE RTS AWZ PR OOO CIAM REZ ANE 


Ciężkie dni Belgji 


To; eo w tęj chwili dzieje się w 
większych miastach Belgji, w Brukse 
li, Antwerpji, Charleoi, Mons, Liege 
ate, porównać można chyba w  ogól- 
nych żarysach do owych tragicznych 
dni z początków sierpnia 1914, gdy, 
| ludność Belgji uciekała w popłochu ku 
E granicy francuskiej przed następuja- 
ć eemi szybko wojskami niemieekiemi. 
Tylko że dzisiejsza panika .ma inne 
$ zgoła podłoże i odbywa się w innych 
okolicznościach. Przedtem była to ucie 
czka przed nieprzyjacielem, dziś jest 
to ucieczka przed pieniądzem. 

Już od dłuższego czasu teoretyczna 
belga, a raczej poprostu frank belgij- 
ski cierpiał na „angielską chorobe“. 
„Wykazywał pewne wahania, musial 
wytrzymać ataki spekulantów: od- 
„pływ złota z banku państwowego po- 
stępował stale i osiągnął pod koniec 
marca olbrzymią, jak dla Belgji, cyfrę 

półtora miljarda franków. Mały to 
kraj, ale bezwzględnie najbardziej pro 
duktywny w całej Europie. Nawet rol 
nietwo, warzywnietwo i ogrodnictwo 
zostały w dużym stopniu uprzemyslo- 
wione. Gdy kryzys gospodarczy pogle 
biał się coraz bardziej, eksport belgij 
ski znalazł się w wielkich trudne- 
ściach. Usiłowano przeprowadzić po: 
rozumienie gospedarcze z Holandją i 
z Luksemburgiem i obiecywano sobie 
pó tem porozumieniu wiele. Sądzorto, 
że dobry przyklad obalenia granie cel 
'nych podziała na inne organizmy gt 
*spodarcze. Przewidywania te nie 
sprawdziły się, a gdy to stało się wia 
dome, Belgja znalazia się w sytuacji 
bardzo ciężkiej, Kraj par exeellence 
eksportujący zaczął się dusić w sobie 
z nadmiaru produkeji,a z kryzysem go 
spodarezym przyszły oczywiście trv- 
„dności finansowe. A gdy giełdy euro- 
pejskie w Ślad za londyńską zaczęły 
się coraz niepewniej odnosić do walu 
ty belgijskiej, mimo jej wysokoprocen 
towego pokrycia, zaczęto się bardzo 
poważnie zastanawiać nad środkami 
ratunku. 

Ratunek ten jednak był 
utrudniony, że parlament 
został w jałowych walkach partyj- 
nych, że socjaliści gryźli się z libera- 
lami i katolikami o możność demori- 
strowania po ulicach, a potem i o ster 
rządów. Rząd pracował jak na wul- 
kanie, przewidując każdej chwili upa 
dek. W takich warunkach rząd zwró- 
'eił się o pomoc do Francji, która roz 
„.porządza nietylko wiełkiemi zapasa- 
mi pieniądza wogóle, ale 1 wielkiemi 
zapasami złota. Francja jednak sama 
(zajęta jest swemi kłopotami zarówno. 
„gospodarczemi, jak i wewnętrzno i 
zewnętrzno-politycznemi i bynajmniej 
nie spieszyła się z ratowaniem swej 
sojuszniczki. Zresztą oczkiem w gło- 
wie polityków francuskich jest Cze- 
ghosłowacja, a od pewnego czasu w du 
żym stopniu także Rosja: (wschodni 
agzótyzm zawsze był w Paryżu w mo 
dzie). Katastrofa zbliżała się coraz 
szybciej. aż wybuchła w momencie naj 
bardziej nieodpowiednim, w okresie 
przesilenia gabinetowego. 

Dokonało się. Belga straciła na 
wartości w ciągu kilku dni do 20 prac. 


o tyle 


pogrążony 


A bę 
z zab: Si 


od pieniąiza 
(Koresp. własna). ' 
= T . k ] 
Zanim jeszeze nastąpiła decyzja rzą 
da w sprawie obniżenią kursu belgi o 
28 proc, ludność panicznie zaczęła się 
wyzbywać pieniądza. Nie ulega wąt- 
pliwości, że gdyby ludność zdołała by 
ja zachować spokój, rząd miałby zada 
nie o wiele łatwiejsze,byłby przystąpił 
do dewaluacji planowo i konsekwen- 
tnie. Ale Belgowie nie umieli w tych 
ciężkich chwilach zachować spokoju 
Anglików w analogicznej sytuacji. Lu 
dność rzucała poprostu pieniądze. na 
Jewo i na prawo, byle od nich uciec. 
Rzucono się na magazyny, zaczęto wy 
kupywać nietylko artykuły na najbli; 
sze dni, ale i gromadzić w domach 
olbrzymie zapasy. Rzucono się na Środ 
ki żywności, konfekeję, na meble.nie 
mówiac już o biżuterii. Ceny w Je 
dnej chwili podskoczyły jeszcze przed 
dekretem o dewaluacji o 15 — 20 proe. 
Ludzie płacili każdą çene. Na prowin 
cji. było jeszezę gorzej. Tam brakowa 
ło zupełnie hamulca.. Niektóre maga- 


EAT! ETR 


JAPOŃSKIE 


IVEAcz 


Czyszczenie sreber nie [est naj 
juciążliwszą pracą w gospodar: 
e domowem. Gorzej gdy zajęcia domowe wymagają pracy 
qk w zimnej i naprzemian w ciepłej wodzie. Praktyczna pani 
U może jednak mimo ło zachować białe i delikałne rączki, 
skoro co wieczór będzie je pielęgnowała NIVEĄ. Skóra staje 
się O gładka jak aksamit, elasiyczna i tak odporna, że 
omowe nie pozosławią już na niej żadnych śladów. 

Tylko NEVEA zawiera EUCERYT = dzięki jamo : > 
wnika caikowicie w głąb skóry + siąd też ła nad. &f g 
zwyczajna skuteczność! NIVEA. nie tworzy tHustego A 
polysl u na skórze i dlatego nadaje się znakomicie 
do użytku na dzień jak i na noc. 


prace 


= Precz z pieniądzem! 


— Zawód ze strony Francji — Paniczna ucieczką 


„dza więcej, aniżeli 


Bruksela, w. kwietniu. 
zydy w Antwerpji i Charleroi ogoło- 
cono zupełnie z towarów. Składy środ 
ków żywności niepsujących się, które 
zaopatrzone były na 4 miesiące, po- 
siadają jeszcze zapasy na kilka dni 
zaledwie. Jstaieje przeto zupelnie uza- 
sadniona obawa, że zabraknie środ- 
ków żywności dla tych obywateli, 
którzy nie posiadają odtożonych osz- 
czędności i żyją z tygodniowego za- 
robku. W tych kilku dniach paniki 
Belgja straciła ze swego bogactwa 
wskutek ucieczki ludności od pienią- 
przez  ebniżenie 
kursu belgi. 

Niezależnie od tego wszystkiego 
istnieje niekezpieczeństwo natury 
eólniejszej. Istnieje obawa. że ten mie 
spodziewany wyłom w blóku | żłótym 
rozszerzy się na sąsiadów, Hoólandję i 
Titkgemburg, stokrotnie zw iązanych 
gospodaiiczo z Pełsją, O tem jednak 


Qe 


"dowiemy się wkrótce. 


AATA 


GKRĘTY. 


I PETEPYTTTYCZEJ 


Na zdjęciu — japońskie jednostki morskie w szyku linjowym. 


TRIS 


CORTS E ST 


Filmy „węchowe” 


Gdy po udanych próbach nakręca: 


nia filmów dźwiękowych, entuzjaści 
postępu głosili wszechmoc techniki 


współczesnej, sceptycy orzekli ironicz- 
pie, iż nauka nie wynalazła dotych- 
czas metody nakręcania filmów wę 
chowych, któreby uzupełniały nasze 
wrażenia wzrokowe i słuchowe. Przed 
siębiorcy filmowi, starając się uzupe!- 
nić ten brak, poczynili szereg doś- 
wiadczeń, uwieńczonych: pomyślnym 
rezultatem. Otc ostatnio w jednym 2 


kinoteatrów /w dzielnicy Soho, W 
Londynie, odbył” się pokaz filmu 
dźwiękowego, zatytułowanego „Dziw 


na przygoda”. Podczas scany posść! 
gu zbrodmarza przez dwuch detekty: 
wów, którzy topig go, kierując Się 


zapachem perfum jakie zwykle uży- 
wał, na sali rozpylono owe perfumy. 


dając widzom złudzenie nzeczywisto* 
ŚCI. $ 

W Holywood czynione są również 
próby w tej dziedzinie i niektóre ki- 
na zaopatrzone są W specjalne insta: 
lacje do celów „filmu węchowego”. -— 
Wkrótce instalacje tego rodzaju mają 


"być wprowadzone na terenie całych. 


Stanów Zjednoczonych. Przy wyświe- 
tlanin seen ogrodowych użyte być ma 
ją zapachy kwiatowe, ozon roczpylamy 


‚ma być podczas scen na morzu, €5Z0: 


tyczne olejki wschodnie w czasie, gdy 
akcja toezyć się będzie w krajach or- 
jentalnych itd. Zapachy rozpylane w 
kinie preparowane są tak, 14 rozpusze 
czają się natomiast w zetknięciu z 
powietrzem. Wprowadzenia ich do 
przewodu instalacji odbywa się na da- 
chn kinoteatru. 3 SAY 


Í 


Krem NIVEA w pbdoikach 
błaszonych 210,40 — 2,90 
w łubach cynowych * 
xt 1,35 1 2250 


| POJECHALIBYSMY RÓWNIEŻ. 


Konferencja włosko - angielsko - fram 
cuska odbędzie się na pięknej wyspie 
na jeziorze Lago Maggiore. Utoczy 


ten zakątek reprodukujómy na zdjeciu 


ILE MOSLFUJE JAJKO W BERLINIE. 

Wgląd w dziedzinę kosztów nirzyma,. 
mia w Nieniczech daje biuletyn prasowy, 
urzędu wyżywienia Kzegsy, w "któryzh. 
podane zostały ceny jaj na wiosnę w sprze 
daży detalicznej. Otóż według tyeh da- 
nych ceny jajek majas ię kalkulować na 
sitępująco: jaja pierwszej kategerji do 11 
fenigów za sztukę (24 grosze), drugiej ka- 
tegorji — od 105 foniga, trzeciej — do i0 
fon, czwartej — do $5., piątej — od $ fe» 
nigów. Najtańszy zatem gatunek jajek 
bedzie kosztował do 19 groszy, Za sztuke 
czyli więcej niż dwa razy tyle co u nas wi 
tym samym okresie, gdy kury znoszą 
obficie jaja. 


je. 


A 


NAJWIĘKSZY APARAT FOTOGRA- 
FICZNY NA SWIECIE. 

W Stanach Zjednoczonych jedna z czo 
lowych fabryk aparatów. fotograficznych 
zbudowała aparat przeznaczony dle re- 
produkcji przy pomocy fotografji map 
lotniczych i morskich. Aparat waży. 14 
tonn a długość jego wynosi 10 metrów” 
Kosztowny ten aparat, albowiem cena je 
go wynosi 15.600 dolarów. pozwała ma fo- 
tofrafowanie map w naturalnych rezmia 
rach arkuszy. bez uciekania się do kleje 
mia kilku kawałków. Pozwoli to na obmi- 
żenie ceny map, Oraz na większą qdokla 
dność w produkcji na dużą skalę. 


——11—-— 
zi 


MUZEUM FOTOGRAFICZNE. 


Zarząd miasta Chicago postanowil 0- 
twerzyć muzeum fotograficzne, przy FALL. 


zeum przemysłu i techniki, Gromadzone 
są eksponaty od najstarszych aparatów 
oraz zdjeć, aż do majkadziej _ rnoweczes- 


nych. Całość ma daź gruntowny obraz 
rozwoju techniki fotograficznej od jej za 
rania aż do dmi obecnych. 


IS PRZY CIERPIENIACH HEMOROICALNYCH 
(BÓLACH, $WĘDZENIY, PJEÇZENIŲ J r 

| xRWAWENIUJ STOSUJE E | 

ORYGINALNE CZOPKI 


AARE 


GAS CKIEGO 
E PRZY ZEWNETRANYCH GUZACH. 
osTosujE się MASC VARUD 


z 
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_ Rozpaczliwa 


Sytuacja w górnietwie Zagłębia DĄ- 
browskiego stale się pogarsza. Obec- 
nie z chwiłą nadejścia sezonu letnie- 
go stan ten ulegnie jeszcze znaczniej* 
szemu pogorszeniu. 

Kopalnie przeprowadzają Obecnie 
urlopy turnusowe i pracują tylko na 
3—4 dni w tygodniu. Dla zobrazowa- 
nia obecnego położenia górników przy 
toczymy cyfry przepracowanych dnio 
wek na większych kopalniach w Za- 
głębiu w marcu br. 

Na kopalni „Kazimiarz* robotni- 
cy przepracowali w ub. miesiącu — 
11 dniówek, kop. „Juljusz“ — 12 dnió- 
wek, Flora — 14 dniówek, kop. „Pa- 
ryż“ — jedna zmiana pracowała 10 
dniówek, druga zaś 11 dniówek, kop. 
„Wiktor“ — 12 dniówek, kop. „Niw- 
ka“ — 12 dniówek, kop. „Jowisz“ — 
11 dxiówek, kop. „Saturn“ — 12 dnió- 
wek, warsztaty mechaniczne w Niwe- 
ce — jedna zmiana robotników prze- 


pracowała 10 dniówek, druga zaś ll 


dniówek. 

Większą ilość dniówek przepraco- 
wali robotnicy na kop. „Modrzejów* 
— i7 dniówek, kop. „Grodziec“ — 16 
kop. „Czeladź“ — 16, kop. „Reden“ — 
17, kop. „Renard“ — 17 dniówek. 


Dyrekcja kop. „Wiktor“ w Milo- 
wiecach, która dotychczas nie stosowa- 
ła urlopów turnusowych zapowiedzia- 
fa, że z dniem I maja br. wysyła na 
urlop turnusowy 280 robotników. — 
Kopalnia zamierza urlopować robot- 
ników na okres 3-miesięczny, z tem, 
że wliczony będzie w ten okres dwu- 
tygodniowy urlop płatny. 


GPRAW A OBNIŻKI PŁAC ROBOT 
NICZYCH W TOWARZYSTWIE 
GRODZIECKIEM. 


Onegdaj odbyło się w Sosnowcu ze- 
"branie komitetu robotniczego U. Z. G 
na którem obszernie omawiano spra- 
wę obniżki płae rohotniczych w towa- 
rzystwie gradzieckiem. 


Na. zebraniu postanowiono, 
ile kopalnia nie uzyska większego kon 
tyngentu, ©. Z. G. wystapi do inspek- 
tora pracy o interwencję, w sprawia 
decyzji dyrekeji towamwzystwa gro- 
dzieckiego ohniżającej płace robotni- 
cze z dniem 1 bm. 

Dotychczas jeszcze niewiadomo, 
czy kop. Grodziec otrzyma obiecany 
wiekszy kontyngent wydobycia. 


WYBORY DET "OATÓW NA KGP. 
DOROTA. 


Na kop. „Dorota“ w Niemcach od-. 


były się wybory meżów zaufania. — 

Mandaty uzyskali robotnicy : 
Juljan Wysocki, Jan Słota, Hen- 
ryk Mroczek. Stanisław Koziol, Ste- 
fan Misała, Waeław Walotek. 


0 UMOWE ZBIOROWA ROBOTNI 
KÓW R"NNWTANYCH T BRUKA- 
RZY W ZAGŁRBIU. 


W inspektoracie pracy w Sosnow- 
cu odbyła się wczoraj konferencja z 
robotnikami budowlanymi i brukarza- 
mi z całego Zac'ębia, w sprawie za- 
warcia umowy zbiorowej. 


W konferencji, której przewodni- 
czył inspektor inż. Wesołowski, wzieli 
adział przedstawiciele pracodawców, 
gekretarze ZZZ. po. Rylski i Zaborow: 


ski. sekrefarz centralnego zwazku ro-- 


bołników budowlanych p. Ruga oraz 
flotonani palzntnity świ Miktam y iren- 


WIEC PROT ESTACYVINY W S0- 
SNOWCU. 

„ Jutro o godz. 12 w południe przed 

dworcem w Sosnowcu odbędzie się 

wielki wiec protestacyjny w zwiazku 

z odebraniem praw publicznych pim- 

nazium polskiemu w Bytomiu. 
Orranizacie i społeczeństwo miej- 


scowe proszone są o liczny udział w 
wiecu. 


że o! 


sytuacja w przemyśle górniczym 


10 — 17 dniówek w miesiącu 


ferencji wzięło udział około 58 osób. 

Ponieważ w tak dużym składzie 
nie było możliwe rozpatrzenie szczegó- 
lowe punktów umowy zbiorowej wy- 
brana została komisją Ścisła, w skład 
której weszło 6 pracodawców i 6 de- 
legatów robotniczych. 

O ilo komisja ta nie dojdzie do po- 
rozumienia zwołana. zostanie komisja. 
arbitrażowa, która ostatecznie nozpa- 
trzy tę spri wę. > 

W dniu $ bm. w inspektoracie pra- 


-cy w Sosnowcu odbędzie się konferen- 


cja, w której udział weźmie komisja 
polubowna, 

Przypuszezać należy, że umowa za 
stanie zawarta bez uciekania się do 
zwoływania komisji rozjemczej. 


Podpisana umową ma być przesła-. 


na do ministerjum, celem zatwierdze- 
nia, aby obowiązywała wszystkich 
pracodawców w Zagłębiu. 


STRAJK STOLARZY W SOSNOW 
CU — TRWA. 


Robotnicy stolarscy w Sosnowcu 
strajkują w dalszym ciągu. Inspektor 
pracy nie poweźmie żadnysh kroków 
w tej sprawie, aż do chwili złikwido- 
wania akcji strajkowej. 


IAE NS SA) URE AUAA ARAL A AAEE A 
| -GURTL MAIBA TEELT TEE TIA MEAE) 


Już najwyższy 


Zaznaczyć należy, że pracodawey 


| Święta sie 


zadowoleni są z obecnege stanu i zu- 
pelnie nie kwapią się do zawarcia po- 
rozumieniu z robotnikami. 


PRZED NOWEMI WARUNKAMI 


PŁACY I PRACY W FABRYCE 


|| „WOLBROM. 
pomiędzy robotnikami i dyrekcji 
fabryki „Wolbrom“, należącej do kon- 


-gernu -Westena w. Olkuszu, toczą się 
obecnie pertraktacje w sprawie "usta: - 


lenia nowych waunków płacy i pra- 
cy. 

; Na zebraniu robotników w dn 3 
bra. prezes związku robotników przem. 
chemicznego w Wolbromiu p. Dyduch, 
złożył sprawozdanie z konferencji do- 
legatów robotniczych z dyrekcją. — 
Pertraktacje te według oświadczenia 
p. Dyducha zostały przerwane wobec 
nieprzychylnego stanowiska dyrekcji 
fabryki do związku przem. chemiczne- 
go; dyrekcja wyraziła gotowość za- 
warcia takiej umowy, lecz z delegata- 


-mi ogółu robotników hez” udziału 


związku. > 

Ponowna konferencja naznaczona 
została na 8 bm., przedtem jednak rò- 
botniey porpzumią się z delegatem 
centralnego zw. robot. przem. chem. w 
Krakowie. 


czas pomyśleć. 


o zareklamowaniu swego sklepu 
— i towarów świątecznych. — 
Pamiętać należy, że reklama w 
„EXPRESIE ZAGŁĘBIA czyta- 
na jest przez tysiące ludzi i dlate- 
go też daje bardzo duże korzyści. 


Wielki konkurs świąteczny 


MO WAY SAY 
BRO 


dla Czytelników „Expresu Zagłębia” 


Zainteresowanie maszym wielkim 
konkursem ówiątecznym ani na chwi- 
lę nie słabnie. W ciągu całego tygod- 


nią trzy razy dziennie poezta oraz kol: 


porterzy i roznosiciele _ dostarczają 
nam do Redakcji DZIESIĄTKI LY- 
STÓW Z ROZWIĄZANIEM ZAGAD 
KI KONKURSOWEJ. 

Wobec wyjątkowego powodzenia 
naszego konkursu czynimy obecnie za- 
biegi, aby zgromadzić  jaknajwięcej 
wartościowych nagród tak, ażeby mo 
żna było jaknajwiększą ilość biorą- 


Czy pracownicy umysłowi 


cych udział w naszym konkursie ob- 
darować magrodami. 


PRZYPOMINAMY, ŻE W JU. 
TRZEJSZYM NUMERZE UKAZE 
SIE JUŻ TRZECIA SKOLEI ZA- 
GADKA, , 

Wszyscy więe, którzy rozwiązali 
dobrze zagadkę pierwszą i drugą, nie- 
chaj mie przeoczą zagadki nr. 3. 


UWAGA WIĘC, W NIEDZIELĘ 


7 B. M, WSZYSCY ROZWIĄZUJE- 
MY ZAGADKĘ Nr. 81 


zarabiający 720 zł. będą ubezpieczeni nadal? 


Wczoraj, w. ubezpieczalni społecz. 
nej w Sosnowcu odbyła się konferen- 


"€ja;w sprawie pracowników umyslu- | 
„wych, zarabiających ponad 725 zł. mie 


sięcznie, którzy nie podlegają przy- 
musowi ubezpieczenia, a którzy cheie- 
liby ubezpieczenia kontynuować, 


W konferencji udział wzięli przed- 


"stawiciele związku przemysłowców i 


radv 
czych. 


zjazdu przemysłowców górni- 


Na konferencji nie doszło do kon- 


kretnego porozumienia, gdyż przed- 
stawiciele przemysłowców nia mieli w 


tej sprawia odpowiednich - pelnomoe- 
MICEW Sza 7 dee” 


‘Ostateczna konferencja odbędzie się ; 
w dniu 12 bm. | 


_ Sprawa wprowadzenia nowych le- 
gitymacyj została na konferencji za- 


-łatwiona. 


Dyrekcja ubezpieczalni zwoła jesz- 
cze konferencje ze związkami zawodo- 
wemi pracowników. umysłowych i fi- 
zyeznych. AAAS 

Dotwchczas nie wiadomo ilu pra- 
cowników umysłowych, zarabiających 
ponad 725 zł. korzystać będzie nadal: 
z ubezpieczenia chorobowego. ` 


PE *'4 Dzá: Wilhelma Op., Celestina 
3 6 Jutro: Biała, Epifan usza 
Wschód słońca: 4.58 


wiecieńj Zachód ałońca: 6.20 


RADJO 
WARSZAWA. 
: Sobota, 6 kwia.nia. à 
" 630 Kiedy ranne wstają zorze. 6.36 Gim 
„nastyka, 6.00 Płyty. 7.15 Dziennik poran- 
ny. 7.45 Program na dzień bieżący. 7.50 
"Wskazówki praktyczne B00 Audycja dla 
szkół 11.87 Sygnał czasu. 1209 Hejnał z 
Krakowa. 12.03 Wiadomości meteorologi- 
czne, 12.05 Koncert z Wilna. 12.50 Chwilka 
-dla kobiet. 11255 Dziennik południowy. 
13.00 Płyty, 18.50 Wiadomości o eksporcie 
polskim. 13.55 Przegląd giełdowy. 14.45 
Koncert..ze Lwowa, 15.80 Recytacje prozy. 
15.45 Koncert małej ork. P. R. 16.30 Skrzymn 
ka techniczna. 16.45 Recital z Torunia. 
17.00. Nabożeńsiwo. 17.50. Fogadanka przy 
rodnicza. 18.00 Teatr Wyobraźni. 18.30 
Przegląd wydawnicthw. 18.40 Życie arty- 
styczne stolicy. 18.45  Melodje z filmu 
dźwiękowego. Poszukiwaczki złota. 19.07 
Program na dzień następny. 19.15 Prze- 
gląd rolniczy. 19.25 Wiadomości aporto- 
we. 19.35 Koncert z Wilna. 19.50 Feljo on 
aktualny. 20.08 Na wesołej lwowskiej fali. 
2040 Dziennik. wieczorny, 2050 Faust ope 
ra ©. Gounoda. Transm. z teatru Lascala. 
KATOWICE. 
Sobota, 6 kwietnia, 

6.30, Transmisja z Warszawy. 7.45. Pro 
gram na dz. bież. 7.50. Wskazówki prak- 
t: ezne. 800. Transmisja z Warszawy. 11.57 
Transmisja z Warszawy. 12.05. Plyty. 12.50 
Transmisja z Warszawy i Wilna, 18.45 
Transmisja z Warszawy. 15.30 Wiadomoś 
ci bieżące 18.55 Życie artystyczne i kultu 
ralne Śląska. 14.45 Transmisja ze Lwowa. 
16.45 Transmisja z Torunia i Wilna. 17.50 
"Mransmisja z Warszawy. 18.30 Skrzynka 
dla dzieci. 18.15 Arje operowe. 19.07 Pro- 


- gram na dzień następny, 19.15 Naùŭka na 


Śląsku. 19.25 Wiadomości snortowe, 19:0 
Transmisja z Warszawy i Wilna. 2030 . 
Koncert reklamowy. 20.40 Transmisja =z 


" Warszawy. 2100 Transmisja z Medjolanu., 


W przerwach Transmisje z Warszawy. 
WARSZAW A. 


-i Niedziela, 7 kwietnia. 


9.00 Sygnał czasu. 5.06 Gimnastyka. 9.20 
Płyty. 9.45 Dziennik poranny. 9.55  Pro- 
gram na dzień bieżący. 10.00 Nabożeństwo 
a Torunia. 1157 Sygnał czasu. 1200 Hejnał 
z Krakowa. 12.03 Wiadomości meteorologi 
czne. 1205 Przegląd 'eatralny. 12.15 Pora 
nek muzyczny z Filh, Warsz. 18.00 Teatr 
Wyobraźni. 14.00 Płyty. 15.00 Porady we- 
torynaryjne. 15.15 Orkiestra _ mandolini- 
stów. 15.22 Przegląd rynków produktów 
rolnyeh. 15.35 Dalszy ciąg: ork. mandolini 


" stów. 16.00 Koncert solistów. 16.40 Recyta 


cje prozy, 17.00 Transm'sją z Wilna. 17.35 
Noera— opowiadanie dla dzieci starszyć 1. 
17.50 Kultura życia codziennego. 18.00 
Płyty. 18.0 Koncert ze Lwowa, 18 45 Życia 
młodzieży. 1908 Program na dzień następ 
ny. 19.03 Wiadomości snortowe. 19.18 Pły- 
ty. 19.45 Podróżujmy. 20%9 Rozpoczynamy 
sezon piłkarski. 20.45 Dzionnik wieczorny. 
"20.55 Jak pracujemy i żyjemy w Polsce, 
21 00 Loża Szyderców. 21.30 Co czytać. 21.45 
Płyty. 2200 Koncert reklamowy. 2245 Kon 
cert w wyk. ork. symf. P. R. 22309 Wiado 
Pakot meteorologiczne, 23.05 Muzyka lek 
a. 


Wi adomości rodio we 


CYKL ODCZYTÓW © NOWEJ KON- 
STYFUCJI 

W związku z uchwaleniem nowej kon- 
stytueji dyrekcja polskiego radia zwr ci 
ła się do jednego z twórców tej konstyta- 
cji, marszałka Stanisława Cara, z prowa 
o wygłoszenie przed mikrofonem stołecz- 
nym cyklu oduszytów na ten tak bardzo 
waśny temat W pierwszym swoim cilczy 
cie (dn. 8 bm. o godz. 1950) Pau Car mó- 
wić będzie o maprawie ustroju Rzeczypo- 
„spolitej Polskiej; dnia 11.bm. o godz. 19.50 
o „łdeach przewodnich mowej Konstytu- 
cji, dnia 134 o godz. 1950 pan marczał. k 
mówić będzie o roli prezydenta i rządu w 
nowej konstytucji, zaś dnia 164 cg godz 


. 19.50 o roli sejmu i senatu. 


_ Z Kielc 


(k) Poniósł śmierć z własnej dubeltów- 
ki. W lese pod wsią Gustawów, pow. kio 
łeckiego, 14.letni Jan Kurpiński strzelał 
do celu z dubeltówki własnej roboty. W 
czasie strzału nastąpiła eksplozja ładunku 
do tyłu, raniąc Kurpińskiego, który po 
dwuch godzinach zmarł . 

(k) Osobiste. Dotychczasowy kierownik 
urzędu akcyz i monopoli w Kielcach p. 
mgr. Marjan Siw'ec, dekretem minis:ra 
skarbu został mianowany naczelnikiem 
tego urzędu. 


TEATR MIEJSKIE 
w SOSNOWCU. 


Dziś o godz. 20.15 — premjera — „Księ- 
| śniczka na drabinie* w reżyserji p. H- 
Zelwerowiczówny. 

Zarówno zabawna treść, jak ież i piek. 
ne molodje, składają się na bardzo inte- 
resującą calość. 

Jutro o godz. 1130 — poranek — „Jim 
iJi“, o godz. 16.20 — popołudniówka— 
„Balladyna“ J. Słowackiego, o godz. 20.15 
„Księżniczka na drabinie“, 


AS ae 
mm 


— Odczyt w Sosnoweu. Staraniem za- 
rządu T. U. R. „Pogoń“ jutro 0 godz. 10.30 
w sali domu ludowego w Sosnowcu ul. 
Jasna nr. 25 zos'anie wygłoszony przez 
aenatorkę Dorotę Kłuszyńską odczyt na 
tomat „Zagadnienia wojny Ì pokoju”, 


_. Wywiadówka. Dyrekcja państwowej 
szkoly zawodowej żeńskiej w Sosnowcu, 
, UL. Karpacka nr. 9 zawiadamia, że jutro 
odbadzie się zebranie 
_pieki w sprawach postępów uczenie za 0- 


~ kres trzeci. 


__ Kiermasz szkolny. Dyrekcja państwo 
wej szkoły zawodowej żeńskiej w Sosnow 
cu ul Karpacka nr. 2 zawiadamia, %0 u- 
czeniee tutejszej szkoły urządzają dziś od 
godz. H — 19 w lokalu szkoły — kiermasz, 
połączony ze sprzedażą robót ozdobnych 

po niskich cenach. Wstęp wolny. 


| — Zebranie robotników budowłanych 


w Sosnowcu. Dnia 7 bra. o godz. 10 rano 
odbędzie się zebranie robotników budowla 
nych w lokalu związkowym przy ul. Ra- 
cławiekiej 8 w Sosnowen. 


-— Kursy fachpwe dla techników w Dą, 

' krowie. Związek techników Zagłębia Dą- 
"browskiego w Dąbrowie, chege przyjść % 
* pomocą fachową swoim członkora i zapo- 
znać ich biizej z działem narzędziowni- 


stwa i sznyciarstwa urządza w tym colu 


specjalne kursy poglądowe. 


Wykłady odbędą się w sali gmachu 

_ gzkoły górnitzo - hutniczej. 
Pierwszy wykład odbędzie się dnia 8: 
bm. na temat: „Narzędzia i maszyny 8zny 


ciarskie*, drugi wykład odbędzie się 12 
bm. na temat: „Obróbka termiczna meta- 
H“ i trzeci dnia 15 bm. na temat: „Wy- 
kroje proste i szablony“. Następne wykła- 
dy odbędą się w maju r. b. „ 
Początek wykładu o godz. Toj wiecz. 
. Wstęp bezpłatny, , ’ 


— Dokąd jutro pójdziemy. Czarna ka- 
wa, którą urządza jutro w sali malinowej 
„Adrji* w Sosnowcu komitet propagandy 
i zbiórki na rzecz pol. zw.. zachodniego za- 

' powiada się doskonale. 
Miłą a rakcją tej imprezy będą popi- 
"gy artystyczne nowozaangażowanego z6- 
spolu artystów. Duże zaciekawienie wzbiu- 
dza również występ znanego humorysty 

p. Bajera. 

Początek o godz. 5 popoł. Wejścia wraz 
z podwieczorkiem 2 zł. 50 gr. 

Całkowity dochód przeznaczono na 
rzecz polskiego zw. zachodniego (dawniej 
zw. obrony kresów zachodnich). 


— Oddział OMP, w Sosnoweu organi- 
zuje w dniu 7 bm. w podziemiach restaura 
gji „Savoy“ towarzyską czarną kawę 
*Wejście wraz z podwieczorkiem 2.50 zł. od 
osoby. Wstęp tylko za zaproszeniami. Cal 
kowity dochód z imprezy przeznaczony 

jest na cele kulturalno — pówiatowe Or- 
ganizacji młodzieży pracującej. 


— Płonarne zebranie koła BBWR. So 
śnowiee - Sielce. Dnia 7 bm. o godz. 10 
punktualnie, w lokalu przy ul. Narutowi- 
cza 5 odbędzie się ogólne zebranie człon. 
ków koła. Na zebraniu będzie wygłoszony 
referat: Jakie zmiany wprowadza nowa. 
kons'ytucja”. 


— Przedstawiłnie ma Dębowej Górze. 
W dniu 7bm. w lokalu przy ul. Strzelec 
(kiej nr. 2.w Sosnowcu o godz, 18 odbędzie 
(się z inicjatywy sekcji robotniczej, przed- 
' stawienie zorganizowane przez ogniska 
OMP, im. gen. Br. Pierackiego. Na pro- 
gram złożą się: farsa pt. „Generalna pró- 
ba“, popisy zespołu mandolinistów, ze8po 
łu tanecznego, monolog i „Żywy . niebosz- 
czyk* komedja w 1 akcie. Wejście 50 gro 
Bzy. Całkowity dochód jest przeznaczony 
na najbiedniejszą dziatwę Dębowej Góry» 


Z Zagliębia 


rodziców i koła 0-, 


. anonim, iż w 


Timia om tai yi 


Laboratorjum tabryki talszywych pieniędzy wykryto... w psiej budzie 


W lecie ub. roku polieja śledcza w 
Sosnowcu, Częstochowie i Katowicach 
daremnie głowiła się nad rozwiąza” 
niem nielada zagadki, w związku z po: 
jawieniem się na terenie Zagłębia i 
Śląska mnóstwa falsyfikatów 10 ið 
złotowych. 


Dzień po dniu biwa śledcze zaży : 
pywane były raportami o pojawieniu 
się coraz to nowych emisyj fałszywe” 
go bilonu. Kto, w jaki sposób pusz- 
czał je w obieg i gdzie znajdowała, się 
fałszerska mennica, — pozostawało 
tajemnicą. Świetnie zorganizowana 
szajka operowała przy pomocy nie- 
zwykle sprytnych kolporterów, pusz 
czanie zaś w obieg podrobionych pie- 
niędzy u'atwiał doskonały wygląd 
morst, zbliżonych zupełnie do. praw- 
dziwych ; a 
wagą i dźwiękiem. 

_ m0 lipca ub. roku zatrzymano 
Katowicach na gorącym uczynku 2-ch 
EE 21-letniego Zygmunta 
Kozła i Józefa Piotrowskiego (Dale- 


ka 6), którzy płacili fałszywemi 10- 


. z 


złotówkami, a równocześnie prawie a 
resztowano w Częstochowie w analo- 
gicznych okolicznościach niejaką Ma- 
rie Niazszyk, również mieszkankę So- 
snowca (Chmielna 7). Natychmiast za- 
rządzone w Sosnowcu rewizje nie da: 
ty najmniejszego rezultatu i poszuki: 
wania stawały się 


coraz więcej uciążliwe. 


Dopiero w jakiś czas potem do u- 
rzędu śledczego w Sosnowcu nadszedł 
Sosnowcu ukrywa się 
zbiegły ze Lwowa przestepca, noszący 
pseudonim „Wacek“, który wspólnio 
z Niszezykami i Kozłami fabrykuje 
fałszywe monety. Ponieważ osoby © 
przeprowadzono jeszcze raz rewizje, 
która dały niesnodziewany wynik. 


r4 


W izbie rzemieślniczej w Kielcach ol- 
były się posiedzenie zarządu | plenarne 
posiedzenie radeów izby. 


Na posiedzeniu zarządu izby załatwio- 
no szereg spraw bieżących, a nadto przy- 
jeto do wiadomośeł zatwierdzony przez 
ministerinm przemysłu i handlu budżet 
izby na 1835 rok, zamykający się po stro. 
nie dochodów i wydatków sumą zł. 117.385 
zł., oraz postanowiono powołać do życia 
na terenie województwa kiełockicgo sze” 
reg podkomitetów ogólnopolskiej wysta” 
wy rzemiosła na targach poznańskich, 
którym powierzono przeprowadzić akcią 
zmierzałącą do spowodowania jaknajlicz= 
niejszego udziału rzemiosła w wystawie 
rzem'eflnięzej na tarzach poznańskich. 
Uwzględniając wystąpienia cechów rzeźni 
ków żydów z terenu wojew. kieleckiego — 
zarząd izby postanowił wystąpić do władz 
celem spowodowania obniżki opłat za ry- 
tualny ubój bydła. 


Na plenarnem zebraniu radców izby 
przyjęto szereg wniosków radców, z któ- 


w: 


tem nazwisku były: juź inwigilowane, . 


zemieślniczej w Kielcach 


Kuźnia fałszerzy znajdowała się 


W DOMU STARCÓW ŻYDOW- 
SKICH 


przy ul. Chmielnej 7 w Sosnowcu. W 
ogródku przyległym do domu znalo- 
ziono 84 sztuki fałszywych  10-złotó: 
wek i 27 sztuk 5-złotowych monet fal: 
szywych, gotowych prawie do pusz: 
czenia w obieg. Opodal zakopane. by- 
ły narzędzia, — 

laboratorjum mieściło się w». psiej 

budzie. 

Sukces uwieńezoiy. został schwyta- 
niem samego „Wacka“, który anie L 
noce spędzał w nieczynnej portjerni, 
zabitej deskami i czarnym papierem, 
pracując w swej samotni nad odłewa- 
mi. 

Szezególy śledztwa były newelacyj 


ne. Jan Niszezyk, pracował w ub. ro- 


ku jeszcze w zakładzie galwanicznym 
znanego w Sosnowcu jubilera Gvid- 
korna. Nie zadawalając się niskiem 
stosunkowo wynagrodzeniem, Ni 
szczyk opracował plan falszowania 
monet. W tym celu udał się do Lwo- 
wa, gdzie nawiązał kontakt ze znanym 
w tamtejszym Świecie ' kryminalnym 
„Wackiem*, 28-letnim Witem  Józe- 
fem Fritzem. Po powrocie z nim do 
Sosnowca, Niszezyk podziękował za 
pracę i przywłaszczywszy sobie z za- 
kładu Goldkorna potrzebne chemikal - 


ja do posrebrzania metalów, rozpoczął 
pracę. ć 

Przeciwko szajce fałszerskiej z 
Fritzem na czele, rozpoczął się wczo- 
raj w sądzie okręgowym w Sosnowcu. 
proces, który wbudził 
wielkie zainteresowanie. 


(Na ławie oskarżonych zasiedli: 
Fritz i Niszczyk, jako oskarżeni 0 fa- 


_brykowanie -falsyfikatów, ojciec Ni- 


szczyka, Za udzielenie lokalu fałsze- 
rzom. oraz matka Niszezyka. Maria, 


4 `i 
ETOR SEA 09%, 
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rych na specjalną uwagę zasługuje wnio- 
aek w sprawie urządzania przez izbę wy. 
eieczek dla  samoistnych rzemieślników 
do większych . zakładów wytwórczych i 
gzkół zawodowych Oraz zorzanizowserie 
wycieczki na tegoroczne targi poznańskie, 
Przyjęto także wniessk w sprawie wystą” 
pienia do związku izb © spowodowanie 
przydziału rzemiosłu dalszych transz kró= 
dytów B. 0. K. o niższem znacznie opros 
contowaniu, płatnych w ratach półrocze 
nych. Podjęto także uchwałę w sprawie 
wystąpienia do odnośnych władz z prośbą 
o zaniechanie projektu włączenia kilku 
powiatów wojew. kieleckiego do sądu o- 
kręgowego w Rzeszowie. 

W końcu przekazano zarządowi izby do 
załatwienia wniosek w sprawie ograniczo 
nia przyjmowania robót przez przedsię- 
biorców prywatnych oraz zaniechania SY. 
stemu generalizacji przy dostawach i ro- 
botach na rzecz skarbu państwa i samo- 
rządów jak również przy wykonywaniu 
budowli przez przedsiębiorców budowla: 
nych, 


Ślady zdradziły złodziejke 


Do mieszkania p. K. Golego Czeladź 
(Podwalna 14), poczęła dobijać się jakaś 
młoda dziewczyna. 


Dziewczyna zapytana przez sąsiada p. 
Wożźniezkę, dlaczego dobija się do zamknie 


tych drzwi, odpowiedzała, że byla w skle > 


pie u p. Gołego i otrzymała połecenie 0- 
tworzenia mieszkania, ponieważ klucz za- 
brała jego córka do szkoły. Zaniepokojo- 
ny tem oświadczeniem p. Woźniczko udal 
się do sklepu p. Gołego, gdzie dowiedział 
się, ż6 dziewożyna”(4, żadnych dyspozyeyj 
nie otrzymywała. 


Wróciwszy 7 synem p. Golego zastali 
dziurkę od klucza zapchaną szmatką, tak, 
że nie można było drzwi otworzyć, W tym 


L 


H 


czasio w mieszkania usłyszeli stukot i ru- 
mor. 

Po wejściu do mieszkania znaleźli 
pootwierane szuflady od stołu Í szafy. 


Na podłodze i na pościeli zauważyli 
ślady damskiego bucika. Powiadomiona 
o włamaniu policja zajęła się dochodze- 
niem. 

Zatrzymano niejaką Anne 
rozpoznał Woźniczko, 8 przytem bucik 
zupełnie podobny był do odcisków, p0z0- 
stawionych na podłodze i na pościeli. 


Na tej podstawie sąd grodzki w Czela: 
dzi sprytną złodziejkę za usiłowanie kra- 
dzieży skazał na pół roku więzienia, z Za- 
wieszeniem ma 2 lata 


Gierż, którą. 


Roman Kozioł, brat jego Zygmunt i 
Piotrowski Józef, oskarżeni 0 puszcza 
nie w obieg falsyfikatów. Oskarżent 
nie. przyznali się do winy, twierdząc, 
iż dostęp do domu starców ma każdy 
przechodzień i że ze znalezionemi fal 
syfikatami oraz narzędziami 3 
nie wspólnego nie mają. 

Naiwnej obronie oskacżonych zaprze- 
czyło szereg powołanych na rozprawę 
świadków. 

Po całodziennej rozprawie, sąd od- 
roczył sprawę, celem zbadanią świad- 
ków, powołanych ze Lwowa, Sambora 
i Tarnowa. Dalszy ciąg procesu na- 
stapi w dniu 16 bm. 


` — Zarząd kola podoficorów rezerwy 
Sosnowiec—Śródmieście zwołuje w dniu 
7 bm. o godz. 10 rano w lokalu własnym 
przy ul. Piłsudskiego 8 walne roczne zebra 
nie członków kola. 

Wstęp na salę za legitymacjami. 


— Odczyt o nowej konstytucji w Milo- 
wicach. Dziś w lokalu „Kuźnicy przy ul. 
Kaplicznej w Milowieach odbędzie się 
walne zebranie członków koła dzielnicowe 
go BBWR. na którem prof. Józef Lassota 
wygłosi odczyt pt. „Nowa konstytucja” 
Początek o godz. 7 wieczorem. 


— Walne zebranie podoficerów rezer- 
wy w Dąbrowie. Dnia T bm. o godz. 10 ra- 
no w lokalu „Kuźnicy“ odbędzie się wal. 
ne zebrane członków zw. podoficerów ro- 
zerwy w Dąbrowie, 


i 


— Walne zebranie członków koła B: B. 
W. R, w bąbrowie. Dziś o godz. 6.50. wiecz. 
& sali „Kuźnicy « (ul. $ maja 4) odbędzie 
się zebranie członków koła BBWR. i koł 
środow.skowych w Dąbrowie. Po zreteco- 
waniu sprawozdań z dzialalności zarządu 
4 uchwaleniu preliminarza ` 'budżetowezo 
na 1935 rok, inż. Jackiewicz wygłosi refo- 
rat ua temat: „Polityka gospodarcza rzą* 
du“. ; 238 

— Walne zebranie w Czeladzi. W nie- 
dzielę, w szkole przy ul. Będzińskiej w 
Czeladzi odbędą się uastępujące waine 170- 
brania: LOPP. — o godz. 2 popoł, związku 
zawódowego pracowników miejskich — © 
godz. 8 popol. i PCK. — o godz. 4 popoł. 


— Walne zebranie Wineeniek w Oze 
ladzi, 8 kwietnia br. o godz. 17 w sali pas 
rafjalnej odbędzie się walne zebranie 8.0. 
warzyszenia pań miłosierdzia éw. Win- 
centego 4 Paulo w Uzeladzi. 


— Miesięczne zebranie młodzieży pow* 
stańczej w Uzeiadzi odbędzie się 7 bm. w 
Lokalu „Kuźnicy“ o godz. 10 rano. 


— Zaopatrzenie w odzież i obuwie dzie* 
ei szkół powszechnych w Cziadzi, Kouil- 
tet niesienia pomocy bozrobotnyja i bied- 
nym w Czeladzi w czasie od 1. 12. 84 r. do 
AEAN HEA przeprowadził akeję zaopatrze- 
nia w odzież i obuwie dzieci szkół powsze 
chnych w Czeladzi. Według osiateczny Ca 
obliczeń ogółem wydano na ten Gel 2928.19 
zł, przyczem rozdano 79 ubranek dla 
chłopców, 66 sukienek dła dziewczyn i 180 
par bucików. Przeciętny koszt jednego u- 
branka wynosi 11.82 zł, jednej aukienki 
8.06 zl, pary bucików 8 zł. 

Komitet z własnej kasy wydał na ten 
cel 1833.22 zł, resztę tj. 1089.97 zł. zebrane 
od niżej wymienionych osób i instytucyJ* 
związek pracowników miejskich w Czela- 
dzi 50 zł, zespół młodych górników przy 
kop. „Saturn 8269 zl, klub urzędników 
twa „Saturn* 56 zl, komitet obchodu 
święta LL listopada 297.88 zł., zarząd mioj- 
ski w Czeladzi 250 zł, p. Rajcherowa Róża 
800 zł, narodowa organizacja kobiot 50 złę 
razem 1089 zł. 97 gr. 


— Kradzież 279 zł. w skdepie p. Szwaj= 
cera. W sklepie Szwajcora, ul. Modrzejow 
gka w Sosnowcu skradziono torebkę z pie 


| niedzmi p. A. Nah. W torebce znajdowa” 


ło się 279 zł 


— Kradzież. Z mieszkania Józefa Mań- 
ki w Będzinie przy ul. Kościuszki 4, skras 
dziono garderobę, bielizne, radjcaparat i 
inne rzeczy, lącznej wartości 1200 zł. 


Z WYSTAWY OBRAZÓW W SOSKOW*= 


CU. 


Wśród zgrupowanych na wystawie 9- 
brazów zwracają na siebie uwage płótna 
młodego. dobrze zapowiadającego się ma- 
larza, Gorgońia. Powyżej reprodukujemy 
jego obraz pt. „Gitarzystka”. 


Z Zawiercia 


(z) Rozgrywki szachowe. Zespól sza_ 
thowy przy związku strzeleckim w Za- 
wierciu organizują w czasie od 15 kwiet- 
nia do 31 maja rb. rozgrywki szachowe in: 
dywidualne o mistrzostwo m. Zawiercia. 
Zgłoszenia do rozgrywek należy kierować 
«ło dnia 15 bm. na rece p. J. Palme (szkoła 
powszechna nr. 2), albo p. Sielana Kwar- 
eiaka (zarząd miejski). Do rozgrywek mo- 
ga sie zgłaszać wszystkie organizacie z te 
yonu miasta, jak również osoby niestowa- 
rzyszone. Wpis wynosi 1 źł. od osoby. Roz 
grywki odbywać się bedą w lokalu zwią- 
zku lesjonistów przy ul. Piłsudskiego 47, 
dwa razy w tygodniu W SPORACH wieczo 
rowych. 


— 


(z) Baczmość r zerwiści. W niedzielę w 
boeznej sali domu ludowego TAZ. w pierw. 
szym terminie o godz. 9.80 rano, w drugi 
o godz. 10 odbędzie się walne doraczne ze- 
branie członków koła żwiązkņ rozerwi- 
stów w Zawierciu. 


SEE 


ER ABEIGLSKIE | 


APTEHA MHAEGĄSECKIEGO 
w WARSZAWIEWLFACTA 10, 
Sprzedają apteki iókłady, piecane. 


Najdziwaczniejsze drobiazgi świata 


Świat roi się od dziwów. Niekiedy 
takich, w które trudno nam uwierzyć 
Oto mała garstka takich zdumiewają- 
cych zdarzeń, pozbieranych na kuli 


ziemskiej. 


"NARÓD O JEDNYM CZŁOWIEKU 


Istnieje naród na ziemi, który obec- 
nie składa się tylko z jednego jedyne 
go żyjącego człowieka. 

Naród ten, a 

ja się Jukagir i zamieszkiwał 
nocne teryto: ja syberyjskie. 

Jeszcze przed ć 
ludzi, przeważnie trudniących się ry- 
bołóstwem i myślistwem. Powoli 
wszyscy wymarli. Pozostał teraz je- 
den jedyny przedstawiciel tego giną- 
cego narodu. 

SZEŚĆ POKOLEŃ PRZY ŻYCIU. 

W mieście Porth Elisabeth w A- 
fryce Południowej mieszka rodzina, 
której sześć pokoleń znajduje się je- 
dnocześnie przy życiu. 

Mala dziewuszka Dranna ma lat 
GŁ jej matka liczy lat 22, jej babka, 43, 
jej prabkabka 68, praprababka ma $4 
Jata, a przedstawicielka pokolenia 
najstarszego Katarzyna Ruiters ukoń 
czyła teraz soui wioskę. . 

PFRFUMY SILNIEJSZE NIŻ 

ŚMIERĆ. 

Wszysey turyści zwiedzający pod 
paryską rezydencję napoleońską Mal- 
maison, gdzie „jak wiadomo, mieszka 
la pez na lata cesarzowa Józżeft- 


pól- 


'aczej szczep, nazy- 


30 laty liczył on 453 


na, są uderzeni jedną i tą samą rze- 
czą. Oto w komnatach tego pałacyku 
unosi się szczególna woń kwiatowa. 
Jest to zapach mocnych perfum, uży 
wanych stale przez Józefinę. 

Mimo dwukrotnego remontu tego 
pałacu i wielu lat, jakie dzielą nas od 


„chwil, gdy po pokojach przechadzała 


się nieszczęśliwa cesarzowa, zapach 
utkwił tam mocno, że tiwa ciągle. 


GDDZIIAŁ Z 32 SYNÓW. 


W starych kronikach niemieckich 
zachowała * się niezwykła, ale prawdzi 
wa historyjka. 

Oto pewien szłacheie bawarski Ba- 
bo von Abensbeng miał ni mniej, niż 
więcej, tylko 32 synów. 

Wszyscy 82: słażyli jednoc ześnie w 
armji niemieckiej. 

Było to z początkiem 11-0 wieku, 
za panowania cesarza niemieckiego 
Henryka II, -walczącego z Ltalją. 


Cesarz, dowiedziawszy się o tym 
fakcie, zawezwał przed swe oblicze 


ojca i jego 32 ehłopeów. 
— Spodziew am się — powiedział _ 
że ród pański nie wygaśnie weześniej 
niż za tyciąc lat. ; 
= ja tak sądzę — ödpat sgja- 
Rnzmowa ta 


chcie chełpliwie. 

Ale okai sie om | 
miała miejsce w roku 1020. W eziery- 
sta lat później wysasl ród Abensber 


SÓW | $ 


BLOW 


PUBU ECZN A PWĘPAPACTA. 


Degradacja oficerów greckich skazanych przez 


2 Olkusza 

(ol) 1-szy maj w Wolbromiu bez udzias 
łu żydów. Na onegdajszem ogólnem żebra 
niu robotników fabryki „Wolbrom“ oma 
wiano program obchodu święta pierwsze 
go maja. Wobec zgłoszonego akcesn ze 
strony żydowskiego związku przemys:'u 
skórzanego w Wolbromiu (skrajnie lewi- 
eowego), co do urządzenia wspólnego pos 
chodu, ogół robotników jednogłośnie po- 
stanowił odrzucić propozycję żydów. 

Na koszty związane ze świętem (orkie 
stra itd.) robotnicy opodatkowałi się w. 
wysokości 50 gr. (mężczyźni) i 25 gw. (ka- 
biety), równocześnie deklarując po 20 do 
50 gr. na strajkujących robotników fabry, 
ki papieru w Częstochowie. 

(ol) 3 maj w Olkuszu. W dn. 4 bm. oi- 
było się w Olkuszu organizacyjne zebra_ 
nie przedstawicieli wszystkich- organiza- 
ċyj i związków na teremie Olkusza pod 
przewednictwem wieestarosty Tiznadła 
w sprawie święta 3 maja w Olkuszu. 

Przyjęto ogólny program: 2 maja wie- 
ezerem capstrzyk, 8 maja o godz, 10 rana 
nabożeństwo, pochód, przemówienie, sa- 
wody hufeów szkolnych na boiskach w, 
parku, wieczorem przedstawienie pt „We 
gele na Kurpiach* reżyserji p. Kvrz..0- 
wej. ŚR 

(ol) Zarząd związku podoficerów rezer=: 
wy w Olkuszu stanowią obecne: pp. Fe: 
Otrębski — prezes, A. Günter — wiecprc_ 
zes, J. Płaska — sekretarz, St. Wroński- + 
skarbnik, J. Gawlikowski — referent pra: 
sowo - propagandowy, A. Ralnsiński -+x 
referent kulturalno - oświatowy, F. Skoz 
wroński — bibljołekarz i M. Mroczkowski 
— gospodarz. 

(01) Przemysł Szowski a Wolhromia na 
targach poznańskich. W Wolbromiu pow: 
stał onegdaj przy cechu szewskim komitet: 
informacyjno _ handlowy, który nawiąże 
kontakt z zarządem targów poznańskiej: 
j zajmie się wystawą na targach wyres, 
bów szewskich z Wolbromia. Cech szew- 
ski zamierza wystawić wyroby ludowe, te 
j. kamasze w 10 gatunkach i buty w 5 sa- 
tunkach. Jak wiadomo, przeważnie cała: 
ludność Wolbromia trudni się szewsiwem 
wyrabiając obuwie na targi w. okolicy" 

"Do Poztania jedzie w tych dniach,:jas - 
ko delegat z Wolbromia p. Dobromilski. 


(ol) „Gwiazda Syberii“. Straż pożarna 
w Boleslawiu odegra dzisiaj w Olkuszu 
(Rosa) dramat Starzyńskiego, pt. „wwia- 
zda SU : . 


LECZNICA 


chor. wenerycznych i skór. „Pomoc: 
Sosnowiec, Sienkiewicza 17 a 
Czynna: 10-1i14-7pp. wświęta:11-1 ` 
Wizyta ð złotych. | 


=. 


Gibray wmieszał się de rczmowy 
ale zamiast odpowiedzieć na poprze: 
dnie pytanie, odezwał się głosem, o ile 

mógi najbardziej uprzejmym: 

— Niech pani siada, mamy wiele z 
sobą do mówienia. 

Aime Joubert uczula pewne zakło 
potanie, — znalazłszy się między trze 

ma przedstawicielami sądu i policji. 


Oczywiście, nie miała się czego lę- 
kać, wiedziała c tem dobrze, ale roz- 
jaśniło się nagle w jej myślach, a to, 
eo odgadła, przestraszyło ją niezmier 
nie. 

Panując jednak nad sobą, umiała 
wrażenie to ukryć i usiadła Ba zapro 
szenie sędziego śledczego. 

Ten mówił dalej: 

— Czy pani czytała gazety w cin- 
gu dni ostatnich? 

— Naturalnie, Zawsze czytam „Pe 
tit Journal“ i „Figaro“. i 

— Więc pani wiadomo że popełnio 
ne zostało podwójne mordestwo, któ: 
re nam tyle sprawia kłopotu? 

— Qzytałam, że zabito kobiet tę na 
cmentarzu Pere Lachaise i że trupa 
mężczyzny znałeziono w karctce na- 


KRWAWA " 
lz M AFJA/ 


Mik 


jemnej z Bi E y Zapewne 
o tem pan mówi? 

— Tak o tem. 

— Potem zdaje się pisano, że mor 
derca został aresztowany? — mówiła 
dalej Alme Joubert. 

— Pisano, ole omylono się nieste 


ty. 
— Jednakże aresztowano / kogoś? 
— Przez omyłkę. Pozory mylne 


zwróciły podejrzenie ną cdowiekà zu- 
pełnie niewinnego natychmiast go u- 
wolniliśmy. 

— Bardzo przykre nieporazumie- 
nie! — zawołała Aime Joubert. 

— Bardzo przykre, ale cóż zrobić 
Zeznanie świadków, jak wyglądał mor 
dercea, wprowadziło: agentów na fal- 
szywy ślad. 

— Ale złe już powetowańe, przy- 
najmniej w części =— rzeklą dawna a- 
gentka — i teraz bez wątpienia ślad 
znajdą prawdziwy. 

Paweł do Gibray kręcił głową. 

— E! co do tego bardzo słaba ma- 
my nadzieję — odrzekł. 

— Placzego? 

— Dla tego, że mamy do czynienia 


z niesłychanemi trudnościami -, z nic- 


pojętą tajemnicą, ani najmniejszych 
wsgkażówek, szukamy i szukamy, a üi- 
ci przewodniej nie możemy znaleźć. 

— Rzeczywiście mamy, jak pani 
powiedziałaś, zręcznych agentów, ale 
najprzebieglejsi z nich nie moga się 
równać z tymi, co byli dawniej, z tymi 
do których i ty należałaś 


Aime Joubert poczuła dreszcz. 

Domniemania jej przemieniały się 
w pewność. í 

— Pan sędzia przez gr zeczność 
zbyt przecenia moje drobne usługi — 
odpowiedziała -—— przytem wtedy by- 
łam młodą, energiczną i znajdowałam 
się w okolicznościach wyjątkowych, 
o których może panowie nie ze wszy- 
stkiem jeszcze zapomnieli. 


— O! — zawołał naczelnik policji 
śledczej. — Gdyby sprawa zajmująca 
nas aa zdarzyła się wtedy, gdy pa 
ni znajdowała Się u nas, moglibyśmy 
spokojni być a powodzenie. Ale pani 
teraz niema niestety. 


— Mają panone Jodeleta i Ma 
GINA A O ł 

— Pór fhziria. Jodeletów i Marti: 
nów nie zastąpi jednej Aime Jodbert, 
której. bystry „wzrok w jak najwięk- 
a, ciemnościach . zjednał-' przydo: 
mek: „Kocie Oko“ Powiedz Bam pa- 


‘ni, co pani mvéli. 


— Nie zgóla. 

— Nic? To nie podobna. 

— I owszem! Nie nie moge my$leć. 
Ażeby mieć zdanie jakie, trzeba znać 
wszystkie szezegóły Śledztwa, potrze- 


ba być przy akcji, rozważyć zeznania 
świadków, zbadać wszystkie drobiazgi 


` A jẹ wiem tylko, co napisano w gaze. 


tach, dla tego też, powtarzam panom, 
nie wyrobiłam sobie jeszcze żadnega 
o tej sprawie pojęcia, chociaż wys 
waila na mnie silne wrażenie i myśla- 
łam o niej wiele z FEE przyzżw y 
czajenid. 

— I do czego pani doszła w swych 
myślach? 

— Mo jednego. 

— Mianowicie? 

— Że ten morderca 
zręczny człowiek. 

Wszyscy trzej z ciekawo: ścią, łatwą 
do zrozumienia, słuchali tej kobiety, 
która się ożywiła, jak koń bojowy, 
przy odgłosie trąbki i widać było, że 
lada chwilę jej instynkt policyjny 
weźmie nad nią górę. 

Ostatnie, wymówione przez Ra sło- 
wa były tak niespodziewane, że e wszy: 
stkich przejęły zdumieniem. 

Tedwie uszom swym chcieli wie- 
rzyć. 

— Bardzo niezięczny! — zawołał 
sędzia śledczy. 

— Naturalnie... znać, że nowicjusz, 
nigdy człowiek zreczny, ani wykwali: 
fikowany już zabójca nie będzie tak 
głupi, żeby. miał w ciągu niespelna 
dziewięciu godzin zamordować dwie 
ofiary jednym i tym samym  sztyle- 
tem. Podobieństwo ran dowodzi, że za- 
bójew był jeden, ułatwia Śledztwo i 
zbrodniarza pozbawia środków oca- 
lenia. 
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bardzo nie 


GEE 


-Ostatnie dwa dni wystawy 
| - W niedzielę o godz. 8 wiecz. niaodwo- W 
| alnie zostanie zamknięta wystawa obra- $ 
„tów i rzoźb, mieszcząca się w ratuszu. $ 
* Wysoki poziom artystyczny wystawy A 
wzbudził niekłaznane i szerokie zaintere- $ 
sowanie w tutejszem spoloczeństwie, Na. 8 
leży nadm enić, że wysiawa noci charak- $ 
ter naukowo - propagandowy, gdyż skla- ff 
da się z prae kilkudziesięciu artystów na- $ 
leżących do różnych ugrupowań artysty- W 
cznych i reprezen'ujących niemal wszyst & JORDAN 
kie kierunki malarstwa” współczesnego. í "Polska akademja literatury znala- 
(Wystawę tą. powinen każdy bezwzględnie | złą osobłiwego kandydata do nagrody 
zwisa... | | lm działalność oświatową i propagan- 
Irzypominamy, że w dniu. zamkniecia Ñ gą cz ytelnietwa. Srebrny wawrzyn — 
nastąpi rozlosowanio i licytacja obrazów U nagr oda akademii, znaj dzie się na 
przeznaczonych na powodzian. Losowanie R piersiach 66-letniego chłopa, ia: 
odbędzie się w niedzielę o godz. 6 wiecz. M go Kuiujarikiezo dla dy 
zaś licytacja od godz. >>! 


10 rano do 8 wiecz. £ m 5 > 
A więc wszyscy na wystawęt | Latowiez, odległej o 24 kiłometry ol 
—IKI— 


HM Mińska Mazowieckiego. 
J Cóż ten kmieć polski takiego zdzia- 
Problem długowieczności 
W. Moskwie 


: łał, iż ezeigodny areopag uważa go 
| za wyjątek, godny nagrody? | 
|  Oie — p. Antoni Kuźniarski od 40 
(i lat gromadzi książki pod strzechą swej 
|| ubogiej chaty i ma ich dziś 8 tysiące 
_123-1etni starcy i staruszki. 3 ALA Pomyślcie, 3.93% książek Zo- 
Jak wiadomo, człowiek może żyć $ brał chtop polski za własne pieniądze, 
100—120 a w wyjątkowych wypad- Ñ których w gospodarstwie nigdy nie 
kach i 150 łat. Na klinice patoizjo |] było za wiele. 
logji wieku przy wszechzwiązkowym jj Ileż zabiegów, ile wyrzeczeń — zło- 
instytucie medycyny eksperymental- |] żyło się na ten pokaźny prywatny 
nej w Moskwie, na której czele stu g księgozbiór, jakim poszczysić się nio 
prof. L G. Gelman, bada się wszech: fj może większość zamożnych i kulturał- 
stronnie organizm ludzki w różnym jj nych ludzi... śe 
wieku. Oprócz niedorosłych i doro- |] P. Kuźniarski zakochał się w książ 
słych przychodzi na klinikę mnóstwu pi ce. Zaczęło się niewinnie od prenume* 
staniców, z których wielu już przekro Ę raty „Weędrowea” i „Kurjera Polskie- 
ezyło granicę łudzkiego wieku. 9 go“. Zdecydował ostatecznie kaer 
W ciągu krótkiego oan kilnikę I ski, którego 78 tomów powie. po 
YO Ę 5 WEE A Kuźniarski kupił za 3 ruble 
odwiedziło 60 starców, mężczyzn i ko Ń | qq tego czasu z uporem chłopskim 
biet w wieku do 123 lat. Trzech z nich A oszezędzal, odkładał medytował gdzie 
było przeszło stuletnich. Niejaki Mo- $ z 3 ? Gaet 
nhi A SE AS by taniej kupić i kompletował bibljo 
żuchin, który zmarł niedawno W wie- Ą teke: Bałucki, | > Za- 
< RZA | tekę: Bałucki, Fontenelle, Faguet, 
ku 123 lat, był starym rolnikiem 1 do- $ SASZ Eh AE 
. ; . | polska, Moljer, Żeromski, Sienkiewicz 
skonało przypominał sobie wypadki z pl Mięyjęwicz, Słowacki, Krasiński, 
ubiegliego stulecia, pamiętał czasy $ t Rodzi pA PEPEN Bal 
wyzwolenie stanu chłop 8 


ańszczyzny i Kaden 

; Róg, = Najstarszym mieszkańcem każ anie i Be 4. ski, Ka 
Moskwy, po śmierci Możuchina jest $ "Rychło A tej aji bibljofilskiej p. 
112 letni Cyruinikow, młodszą od nie- ją Kużniarski aty e dzieli ale ali 


bo liczącą tylko 105 łat jest Bala- 


80, 
która brała udział w po-Ę 


SZEWOWA, 
zebie cara Mikołaja I. W Moskwie g A 
pn też 75 letnia partyzantka Akse jj których drukowana słowo miało rów- 
nowa, która jeszeze przed piętnastu § nież magiczne własności, Niewprawne 
laty brała czynny udział w ruchu par- S mi rękami p. Kaźniarski sporządził 
tyzanckim na Syberji i podczas mar- R prymitywny katalog i rejestr. Poży- 
szów w ciągu dnia przebywała 60 km p ezał książki bezinteresownie wszyst 
drogi, dalej 65-letnia nauczycielka je- jj kim. Tysiąe książek przesiętnie bywa 

zyków Pastarnacka, która jeszeze w . af czyiàniu u ludzi. 
ubiegłym roku brała udział w zawo- | Nie wstydzi się brać książek Í 
dach tyżwiarskich, stając w szranki | ksiądz proboszez i urząd skarbowy i 
; Ś policia i nawet seminarium nanezy- 


dzi i okolica. Chata p. Kuźniarskiege 


« młodymi. 


Podczas badań łudzi 0 tak poe. | ALEŻ ZWZ GA WOZÓW EN 
szłym wieku okazało się, że oprócz ją 
wewnętrznych przyczyn społecznych % Korektor oszalał ENEI 
wielkie znaczenie dła długowieczności SUA w „Ziemi Radomskiej" 
ma ją również czynniki dziedziczne. W „Ziemi Radomskiej” z dnia 4 bm. 
Niemal wszyscy starcy © wysokim ||nkszałe się „sprostowanie“ pownych ble- 


wieku odznaczają się wyjątkowem $jgów drukarskich, kłóre znalazły się W 
zdrowiem przez całe życie. Niektórzy É reljetonie, umieszezonym w tem piśmie 81 


z nich potrafili zachować doskonałą f marea, W gorączkowej pracy dzionnikar= 
_ pamięć i zdrowy umysł. Starcy ei prze skiej trudno się czasami ustrzec przed ble 
ważnie wygłądają młodo na swój wiek ffdem i wybrykiem choełlika drukarskie- 
i nigdy nie chorowali. “ M go. Poniższe jednak „sprostowanie* — 
„Wszystkie te własności przyprowa x z- Fa : Radomskiej? — stanowi swego TD- 
dziły CB A. Śl, że niektórzy © Warto więc przytoczyć że w całości: 
ludzie mają wrodzoną odporność przed a "W Żeljetonie W oby: N 
horobami zakaźnemi. ° Jest: te biolo- $ „W feljetonie Wa OO ri 
Ra ZEP GE b lo- M Nz. T5 „Ziemi” z 34 marca br. wkradio 
giczna własność, którą uważać można ją się kika błędów drukarskich. M. in 


za dziedziczną i charakteryzuje wa- $ w pierwézej kolumnie, w l5-ym wier- 
runki, w jakich człowiek może dojść p A zamiast „powiedz ał pra 

asy - 5 po. BE o krańcowem przeciwieństwie o 
do wysokiego wieku. Kwestje tę moż. į Gnie”, powinno być „powiedział Pan 


w  krańcowem przeciwieństwie" so w 
środku drugiej kolumny, gdzie mowa 
oBłomiński im i nagrodzie li- 
terackiej, zamiast „nie mam żalu do 
nikogo, powinno być „nie mam Jalu do 

„ nikogo“. Byla te aluzja . Słamińóń. 
akiego (chyba Słonimskiego?) do 
nazwiska Laurenta patatniej na 
grody i terackiej, autora powiesci 
Grupa szaleje w Naprawie”, J 8 
łu. k u r ta. Oczywiście dopiero po 
takiej poprawce tem ustęp zdania 3i8- 
nie się zrozumiały. 


na byłe obecnie rozwiązać. Okazało się É 
bowiem, że krew starców jest w nor- £ 
malnym stanie i że nie się nie różni 
od krwi młodych. Okazało się oprócz 
tego, że ludzie wysokiego wieku zA- 
chowali swą zdatność fizyczną a zwłu- 
„szcza funkcję płciową. 

Porównanie wyników badań ludzi 
derostych i starców umożliwia ustale © 
nia głównych warunków rozwoju czło- [g 
wieka, dzięki tym wynikom można też § 
rozwiązać problem długowieczności jj Nic sie nie stało zrozumiałe, przeciw. 
zwłaszcza zaś problem elementów, któ Ę nio — wszystko: się waymatwało. Jako ty 
re przyczyniają się do utrzymania gjwo nie słyszeliśmy o daureacie Jalu kur- 
człowieka w podeszłym wicku w sto: picie i jeso powieści „Ta szaloże w Na- 

_ sunkowo dobrym stanie fizycznym iĘjorawie* Jaka grupa? Polityczna?! Wywro 
UAF AAN Va ` Btowat1 


SACO 


PERAE S 


A stala się eslem wędrówek ludzi, dia . 


“Bee Ý 


Suek 
CE 


cielskie w Siennicy» Nie skarży się p. 
Kuźniarski, iż 500 książek przepadło 
mu mą tych pożyczkach. 

Ten fanatyk książki jest pełen pro 
stoty, a w jego skromnym, oichy1a 
sposobie bycia — jest tyle dostojeń- 
stwa, ile dać może kultura, mająca 


śwódło w głębokich pokładach ducha. 


P. Kuźniarski staje się już znany 
w Polsce. Żenują go wizyty dzienni- 
karzy, lęk wywołuje aparat fotografi- 
emmy. 

Czy są w Polsce jeszeze tacy Ku- 


Wśród książek 
EE E A 


RUBOLE THIEL: 


W walce zo Śmiercią, przekład prof. 
dr. Szymanowskiego. 


Autor pokusił sig o odtwarzonie syiwe 
tek prekursowców dzisiejszych uczonych. 
Odtworzył bohaterską walkę z nieuctwem 
i nieufnością ogółu tych ludzi, którzy 
wprowadzili do medycyny pierwsze zesto 
stowanie hydropatji, szezapionek ochron- 
nych, teorję krążenia krwi, naukę o komór 
kach itd. |. ARE 

7, mroków średniowiecza wyłaniają się 
dwaj spragnieni wiedzy medycznej ludzie 
— Andrzej Wesal z Brukseli i Aeofraat 
von Hohenheim. s 

Żyją w okresie, gdy medykowi. nie wol 
no było używać zwłok ludzkich do nauki 
anatomji. Profesorowie podczas wykłada 
o organiźmie ludzkim posługiwali się 
szkieletem zwierzęcym Wolno było prepa 
rowa zwierzę:a i ptaki, chociaż i na to 
patrzano niechętnie. Za  prerarowanie 
zwłok człowieka groziła kara śmierci, po 
przedzana zwykle torturami. Jest to okres 
inkwizycji, palenia czarownie i władzy 
kata. 

Wezal w nocy na placu kaźni oedeina tru 
py wisielców, jako sławny profesor doko 
nywa nadludzkieb wysiłków, by  wyże- 
brać dla fakultetu zwłoki jakiegoś mor- 
dercy. W. 1343 r. drukuje Zarys anaforaji. 

Teofrast von Hohenheim walczy z su. 
chą wiedzą, książkową, pokolenia następ 
ne tworzyły za jego przykładem nowe t® 
orje i tą drogą doszły do odkrycia zasad 
niczych wojęć chemii współczesnej. 

W 1828 r. ukazały się we Frankfurcie 
„Egzercycje” nad ruchem krwi i serca, 
Autor był nadwornym lekarzem króla am 
zielskiego. SE 

Jan Frank (17451821) organizuje w 
Padwie wzorową aptekę. zakłada ka'edra 
ogólnej wiedzy © człowieku, uczy studen- 
tów jak się zdejmuje katarakte. damara 
sią szkól położniczych, przytułków dla po 
łożnić. Gdy Wiedeńczycy odpłacili mu in 
śrygami wyjechał do Polski i w Wilnie 
objął katedrą. 

W 1800 r. dzięki pomyślnie przeprowa” 
dzonym doświadczeniom dr. Jenners 
rząd angielski wprowadza przymusowe 
szczepienia ospy marynarzom. 

Dr. Priesnitx wprowadza kurację Wo 
dna, stosuje nacierania mokrym ręczni- 
kiem. Mała miejseoweść Graefenberg sta 
je się w niedługim cansie miejscem piel- 
grzymek ludzi cierpiących i chorych z Ww 
rojenia. A aP 

Rok 1847 staje się rokiem narodzin AN 
tyseptyki dzięki dr. Semmelweisowi, wpro 
wańdza on poraz pierwszy przymus, mycia 
rąk w roztworze chloru przed badaniem 
pacjenta. Virchow tworzy naukę o komór 
kach, w których szuka przejawów choro- 
by. 

Książka Thiela ukazuje mozolne zmaga 
nie się wybitnych jednos'ek z trudnościa 


"mi które im zagradzały drogę do wiedzy. 


A przeszkód tych było bez liku; organizm 
ludzki bronił swych tajemnie, 
stwa i intrygi rywali, ciemnota i zabobo 
ny pacjentów wreszci kaprysy i niewdzią 
czność władców utrudniały i opóźniały ich 
venne doświadczenia, ASK 


PRAWY 


OBZCZET- | 


a 


POŁECZNE 


a 

7 
są 
$ 
ba 


źniarscy ? oo 
Polska akademja 


literatury uczya 


S 


siłą trafny wybór, wieńcząc wawrzy- . 


mem cichą, a przecież wielką zasługę . 
tego chłopa spod Mińska Mazowiece 


kiego. (h). 


PS. W Sosnoweu, na Dębowej Gó- 
która ma 


rze mieszka nauczycielka, 
własną bibljoiekę, złożoną z kilkuset 
książek, które wypożycza mieszkań- 
com Kuźnicy i Bębowej Góry bezinte- 
resownie. TAR 


EGON ERWIN KISCH: 


Oblicze Azji Sowieckiej, przekład |. 


W. Rogowicza. b 
Reportaż Kischa przedelawia zmiany 
socjalno _ obyczajowe jakie zaszły wśród 


ludów mongolskich i wyznawców Islamu, * 


powoli przystogowujących się do ustroju 
komunistycznego. Bolszewicy, na terenie ` 


Azji utworzyli szereg republik sowiockich 3 


i republik autonomicznych (na stepowych 
obszarach). Najwięcej uwagi poświęcił au. 
tor Turmenis'anowi, Uzbekistanowi i Tae. 


dżykistanowi Bolszewiey bardzo sprytnie , 


na teronie tych miejscowości odegrali ro 
lę wyzwolicieli kobiety muzułmańskiej. 
Zanikają haremy, wielożeństwo, kobie-. 


ty zdejmują czarczafy i zaczyngją się 6: . 


maneypować, a wszystkie. | tei „zmiany. 
wprowadzane są powoli, oględnie, bez pre 
sji. 


Powstają żłobki, stacje opieki nad mata- 


ką i dzieckiem. W ogrodach ©x-moczotów 
młodzi Uzbekowie grają w tenisa i kształ 


| cą się w szkola medycznej. Wiele mło. 


dych uzhekijek nosi uniformy komsomę 
tek. Isinieją kluby kobiece, gdzie urządza 
ne są wieczorne kursy, 'Tadżykowie nau- 


czyli się szoferki, chociaż z począ ku sadzi ` 


li, że auto można nakarmić sianem 
konia. Mieszkańcy Pamiry słuchają rad- 
ja „mnafabetyzm zmniejsza się. Reportaż 
Kischa ukazuje wschodnią bajkę z tysią* 
ca i jednej nocy  zamienioną na pelną 
współczesnego tempa i rozmachu rzeczywi 
stość. 


i JERMÓŁOWICZ - MAYEROWA. 


„Kuźnica“ 


Miesierznik poświęcony zagadnieniom , 
współczesności i Śląska, — Pod tym tya 
tulom ukazał się w marcu ur. i miesię0z= , 


jak ' 


nika redagowanego przez p- Pawła Muz 


siola w Katowicach. 


W odezwie do czytelników redakcja 
wypowiada pogląd, iż 


„Śląsk rzuca na warsztat uczonego {i 


ariysty bezmiar tworzywa dzięki ole 
brzymiej dynamice życia we Wszy“ 


atkich jego dziedzinach i porypotjom * 


dziejowym (1), przez jakie przechedził, ` 


jest wreszcie dzielnicą, którą spote 
czeństwo winno BiR Z pasją intereso, 
wać. „Kuźnica“ jest ‘zatem wyrazem ' 
twórczych ambicyj Młodego Śląska". 


Numer pierwszy miesięcznika Bie 74A-, 
wiara nie takiego, co by 2 amb'cje po* ; 
twierdzało. Boimy się, ż6 tasiemceowa 10%-;. 
trząsania autorów, odpowiedniejsze mo. 
że w broszurze, niż w piśmie, Kk'óre ma 


pułsować życiem śląskiego regjonu =“ 


staną się zaczynem NAdY +» 

Witamy jednak „Kuźnice“ 
raz pownych dążeń ideowych, zawsze 
przecież potrzebnych. 


— jake wy** 


Y niedzielę odbędą się wyścigi motocyklowe w Hannowerze, w któr yeli w 
dział wezmą zawodniey z 10 państw. Na zdjęciu — moment startu z ze: a, SARE 
szłorocznych wyścigów na tym samym torze. 

* wwa 


KONFERENCJA PRASOWA W PODKO 
LEGJUM SĘDZIÓW W SOSNOWCU. 


Onegdaj, w lokalu podkolegjam sg- 
dziów w Sosnowcu odbyła się konferencja 
prasowa, poświęcona zagadnieniu uzdro- 
wienia stosunków w KARA zagłe- 
biówskiem. ; 

Na konferencji poruszono. szereg spraw 
s związku z rozpoczynającym rie sezonom 

iłkarskim i zamiarami podkolegjum na 
przyszłość. 

W obszernej dyskusji podkreślono prze 
dewszystkiem konieczność odpowiedniego 
wychowania publiczności spórtowoj w Za 
głąbiu, której zachowania na boiskach po- 
zostawia dużo do. życzenia. 


Kronika 


X dędrzejowska: jedzie «do: Rzymu. Jeg- 
udrzejowska, która weźmie udział w mię- 
fdzynarodowych mistrzostwach Itiąłji, roz 
poczyna incoyan się w dniu 15 bm. w Rzy- 

me annści Warszawę w dniu 11 bm. 


Volacy mie pojadą ma big dookola 
sęgier. Zarząd pol. zw. tow. kolarskich 
postańowił nie wysyłać polskiej drużyny 
kolarskiej na bieg dockoło Węgier ze 
względu na kolizję terminu tego biegu z 

uawodami w. Polsce. 


OBWIESZCZENIE 
sprzedaży ruthomości 
Komornik Sadu Grodzkiego w Będzi- 
nie rewiru Il-go egzekucyjnego, Aleksan- 


der, Krauze; urzędujący w temże mieścix 
przy ul. Kolta: aja nr. 48, na zasadzie art. 


602, 603 i 604. K. P. ©. niniejszem podaje 
do ogólnej publieznej wiadomości, że w 
torminach » "niżej wskazanych odbędą ię 
w mieście Będzinie:i w Bobrownikach, 
R Będzin sprzedaże 2 publicznej licy” 
agi zaję.ych ruchomości, a mianowicie: 
1) w sprawie Km. 157/35 w dniu 10-go 
kwietnia 1935 r. o zodź. 10 m. 10 rano przy 
ul, Sienkiewicza -37 m. 0 w Będzinie od- 
będzie się sprzedaż w I-szym terminie ZA” 
jętych ruchomości, składających sią z me- 
hli pokojowych w dobrym i średnim A 
nic, ocenionych na łączną sumę zlotych 
90, na pokrycie: wierzytelneści Ubezpie- 
szulni Społecznej w Sosnowcu (suma. wy. 
srclania: 465 zł). |. 

'2) w sprawie Km. 2931/84 w dniu J2-go 
kwietnia 1985 r. o godz. 11 rano, w Bo- 
brownikach w biurze Zarządu Gminy Bo- 
browniki, pow. Będzin, ćdbędzie się w 
„H-gim terminie sprzedaż zajętych rucho- 
mości biurowych: oraz maszyny „do. pisa- 
nia firmy „Remington“, ocenionych na 
dączną sumę 1054 zlotych na pokrycie 
wierzytelności Ubezrieczalni Spolecznej 
w Sosnowcu (sumą *wywołania: 
20 zr). 

A stę: Sód SR yi Be A 
c ) areszto A g 

‘Ce 8pr zedaży „przez pablioz liero SR 

SE =: e Sa prywatnych wierzycie 

A ogg + oo b —_+ ET CAA 
són i > 3 e ca RE et w dniu, mieg 
winazczeniu. niniejszem oD- 
Będzin dnia S SANDAR KRAUZE, 

„6, 5 1a 1985 r. 


Wydawca Helena Monsiorska. 


421: zł. 


|. HUMOR é] 


KORZYST AJCIE Z. OKAZJI! dis 


Zaszczytnie znamy w "całej Polsce 
specjalista z długoletnią praktyką 
M. TILLEMAN z Krakowa, ul. Szlak 
39, wynalazea nowego systemu opa- 
tent. bandaży, stosujący je z najlep- 
szym i najradykalniejszym skutkiem, 
na różnego rodzaju - najniebezpiecz- 
ED i najzastarzalsze - 


PRZEPUKLINY 


(ruptury) u Pań. Panów i dzięci ze ed 

zostaje w Sosnowcu tylko do. nie-. 
„dzieli 4 kwietnia br. wiącznię i przyj- 
muje osobiście w Hotelu ROT 
yX H Aii 


nyme ul 8 Maja M, od goda’ 2 
=p popol. : 


OBWIESZCZE NIE 


, Komoinik Sądu Grodzkiego w: Olku_ 
szu Piotr Słota na mocy art. 604 K. P. © 
obwieszcza. że odbędą się następujące li- 
eytacje: 

D w dniu 10 kwietnia za r w Wol- 
+ bromiu. przy ul. Listopado -~ odbędzie - 
pie licytacja samochodu fi gi „Ursus 
Nr. rej. KI. 2484 na 20 miejse pasażer. 
skich i 2 dla obsługi w stanie średnim, 
oszacowanego na 1000 zł. ; 

2) w dniu 26 kwietnia 1935 x. w Wol 
romiu przy ul. Żwirki i Wigury NE 1 od- 
gdzie 5ię licytacją, „mebli, sprzętów da_ 


— Mogła pami pozwolié stę poca- 
łować, gdyśmy przejeżdżali tunel... 
— Jakto?! Więc to mie ) pan był?... 


5 Oz mowych, maszyny do szycia i materjałów, 
PRZYJ ACIÓŁKE. ai ah oszacowanych na ląćzną i su- 


Licytacje wymienione odbędą się od 
połowy .ceny, oszacowania, od godz. Ji ra- 
no, w dniu i miejscu wyżej podanym, 

>. "Komornik PIOTR. SŁOTA. 
Qikusz, dnia 4 kwietnia 19850 — 

IM A 
OSTATNIA WOLA. 


— "Twoja suknia, Elly, jest zbyt wye 


, 


— Twoja również, SAY: odsłania calą 


124 Zebranie RES. „Czarni“ - (Sosno- Iwa 


wiec) Nadzwyczajne walne zebranie e lou 
ków RKS. „Czarni“ w Sosnowcu adbędzie 
się jutro w Sali wykładowej zzkoły samo 
ehodowej p. Konopki przy ul. Promyka 0 
godz. $ w l, a w [I terminei o godz. 19 ra- 

X Kucharski wrócił do Polski. W śro 
dę wieczorem przybył do Gdyni z Amery 
ki polski lekkoatleta Kucharski, który 
startował w Nowym Jorku i M ontreéalu w 
ub. miesiącu. 

Kucharski bawil we czwartek pizójąż 
dem przez Warszawę i odjechał do” BIRAN 
gostoku. AA raD T E 

X Mistrz tyczki — Schneider jedzie 
ma nauke do Berlina Znany lekkoatleta, 
Sehneider, mistrz Polski w skoku o'tycz- 
GB madaje się na dwa tygodnie do Berlina 
dla, przeprowadzenia treningu w „Hoch- 
schulo fur Leibósubungen*. Wraz z Schnei 
drem jedzie do Berlina instruktor lekko- 
atletyczny, p. Zięba. 

X Piłkarz? żydowscy z Polski Pokona 
ni zostali na Makabjadzie przez veprezēn. 
tacją Palestyny 2:0. AJ 


— Czy to prawda, że wasz kamienicz- 


nik umarł? 


— Prawda A w testamencie zaznaczył, 
na 


żeby tym, którzy nie przyślą wieńce 
pogrzeb jogo podwyższyć: komorne.. 


Prof. CELINA SANDLER JĄ. 


eos SZAO 


b. wieloletni prof. „Université de 
Beautóć w Paryżu, długoletnia in. 
struktorka Kursów Kosmętycznych 
w Warszawie, Pl. $ Krzyży, Ji 
bedzie udzielać Boe PRA porad 
kosmetycznych w resie pielęgna- 
cji skóry oraz indywidualnego ma- 
quilage'u w dniu 7 i 8.go kwietnia 


w SOSNOWOU W Hotelu Central- 
nym od 19 do 2 i od 4 do 8.w., 


ń Oc pluo corocznie, nierobiąe różni $ 
jcy dla płci, wieku i stanu, kosi miljony | 
j ludzi. — Przy zwalczaniu chorób płuc: $ 
„nych, bronchitu, grypy, uporczywego. | 
h męczącego kaszlu i t. p. stosują PP: Le- 
A karze: 

„BALSAM THIOCOLAN - AGE" 


h który ułatwiając wydzielanie sią! płwo: 
jciny wzmacnia organizm i samopoczu: f 
jcie chorego oraz powiększa wagę ciala ñ 
ji usuwa kaszel. gł 


OGŁOSZI ẸNI. A 


ESRI, 


KINO 


ZAGŁEBI 


(ROMANS CYGANSKI). 


W głównych rolach: Primadonna państwowej opery wiedeńskiej 

JARMILA NOVOTNA oraz H. BollmaneHans Moser, H. Rucman 

Znakomity kompozytor Fr. Lebar osobiście dyrygowal orkiestra 
filharmeników: wiedeńskich podczas zdjąć 'do „Frasquityć. 


ZARAZ potrzebny technik drogowy z 
praktyką kilkuletnią. Wiadomość Sosno- 
wiee, Florjańska 7 (sklep) * zd 

8 


POTRZEBNA zdolna AN 
skladu obuwia sd zaraz, Katowice, Pocz_ 
towa 10. 


W nadpiegramie: Kolorowa przemila groteska. 


SPRZEDAM duży mahoniowy Kiódeńs 
w bardzo dobrym stanie. Czoladź, młyn. 


APARAT anodowy 2003 Philipsa kupie. 
Poeno WIG, Kołłątaja 10. telefon 50, drn- 
arnia 


KINO 


PAGE 


W rolach głównych. Słynna Bpiewaczka primadonna opery wie-| 


deńskiej GITTA ALPAR, ROZSI BARSONY, HANS JARAY PELENA GNATOWSKA HERE 


Miljonowa wystawa! Cudowne melodje wiedeńskie! osobisł PY WY dany przez gminę Btrzemie” 
Początek 0 godz. 6 RZ 
oczątek o godz. 6-6]. CAŁKA ROMAN zgubit książeczkę VOT 
FETE TT AST skową wydaną przez PKU. Sosnowice. 


GOLDSZTAJN SYMCHA zgubił książe. 
ezkę wojskową i kartę mob., wydane przez 
11 p. p. w Tarnowskich Górach.. 


ZÓŁTY HERSZ zgubił książeczkę wojsko 
wą wraz z kartą mobilizacyjną wydane: 
przez P. K. U, Grudziądz i Sosnowiec. 


GWIAZDA GWIAZD! 
Jedna jedyna i Merata pionaj: 


Kobieta z ognia zrodzona GRETA GARBO w wspaniałym €220- 
I tycznym filmie. który stal się jej największym bada RK 


ana zasi ona 


Obok Grety: Herbert Marschall, George Brent. 
Reż. Ryszard Bolesławaki. | 


„Kino Teatr 


EDEN 


OGŁOSZNIE. Niniejszemi podaję idg wia: 
domości osób zainteresowanych, żź p. Al- 
dolf: Paliborek zamieszkały 'w Dąbrowie 
Górniczej przy ulicy Okrzei 29, od dnia 
28 marca rb. nie jest moim współpr aCOW- 
nikiem i za żadne zobow azania togoż nie 
odpowiadam. Ks. Inf. Andrzej Huszno. 


Redaktor odp. Lutian Horski. 


Początek seansu o godz, 18-€j, 


EEEIEE WEO M SEERNE DEK EOE 


Druk. „Expres Zagłębia” Sosnowiec, Teatralna 1. tel. 4-94. 


